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Wstrząsające samobójstwo właściciela apteki 


Józef Zundelewicz wyskoczył z drugiego pięfra na bruk i poniósł Śmierć 
Śrzyczyna sanmiobójstwa był rozstrój nerwowy 


W dniu wczorajszym, w godzinach | 


rannych miasto nasze zostało poruszo- 
ne strasznym zamachem samobójczym, 
jaki popełnił znany w sferach kupiec- 
kich Łodzi właściciel apteki 65-letni 
Józef Zundelewicz. 

W związku z tem samobójstwem 
ustaliliśmy co następuje: 

W domu przy ulicy Ceglelnianej 41 
na drugiem piętrze z frontu zajimował 
już kilka lat mleszkanie 65-letni Jóref 
Zundelewicz wraz z najbliższą rodziną, 

Józef Zundelewicz właściciel apteki 
przy ulicy Plotrkowskiej 25, która jest 
ostatnio dzierżawiona przez pn. Rozen- 
CWOA i Zylbera, zapadł k'ika lat temu 
na ciężką chorobę na tle nerwowem. 

Lekarze polecili panu Zundelewiczo 
wi, aby niezwłoczuje udał się na ku- 
racię zagranicę. 

Wówczas Józef Zundelewicz wy- 
dzierżawił aptekę I zebrawszy sporo 
gotówki udał się do Palestyny. 

Tam stan jego choroby jeszcze bar- 
dziej się pogłębił. ` ar 

"Z polecenia lekarzy - Zundelewicz 
sklerował się do najlepszych specjalis- 
tów w Wieshadenie. Stan jego zdrowła 
w dalszym ciągu nie poprawiał się. 

Naskułek tego p. Zundelewicz zde- 
cydował się wrócić do domu. 

Po s'edmioletnim pobycie zagranicą 
PRZED NIESPEŁNA MIESIĄCEM 
ZUNDELEWICZ WRÓCIŁ DO DOMU 
i zamieszkał przy rodzinie w wyżej 

wspomnianej posesji, 

Choroba postępowała w dalszym 
ciagu naprzód. . 


Statek „Niobe 
wydobyty 
z dna morskiego 
Berln, 21 sierpnia. 
(Polska Agencia lelegraficzna! 
Statek szkolny marynarki n'emieckiej 
„Niobe“, który przed dwoma tygod- 
niami zatonął, został przyholowany do 
brzegu i poddany badaniom. Po wy- 
pompowaniu wody okazało się, że we- 
wnątrz znajdują się zwłoki 32 maryna- 
rzy, : 
Tem samem 35 kadetów marynak, 
których nieznaleziono wewnątrz łodz! 
uważać należy za zaginionych. 
Wspólny pogrzeb ofiar odbędzie się 
we wtorek, 


zredukowani 


robotnicy 


tefefonów me Śramcji prse- 
cieli szercć mrzewodów 


Paryż, 21 sierpnia. 


Przez ostatnie dni pan Zundelewicz | cie udaremniła jego zamiar. 
nigdzie nie bywał I odmawiał przyjmo Po tej próbie samobójstwa Zunde- 
wania posiłku. lewicz usiadł przy oknie, 

Wreszcie w dniu wczorajszym roze W pewnej chwili korzystając z nie 


grała się straszna tragedja. uwagi małżonki Zundelewicz w negliżu 
O godzinie 7 rano podczas gdy W; stąnął na parapecie okna. Żona widząc 

mieszkaniu znajdowała się jedynie żona to rzuciła się na ratunek, jednak było 

Zundelewicza ten ostatni | już zapóźno , 

DOE ZKSKOCZYW NA ADÓYE | ZODE CZERNA WYS: 
Nie tracąc przytomności pani Zund | GOŚCI DWUCH PIĘTER NA BRUK 


lewiczowa prawie w ostatnim momen ULICZNY. 
| | m 
Krwawa tragedja w 


Młoda dziewczyna postrzeliła swe 


Zawezwano niezwłocznie pogotowie. 

Przybyły lekarz stwierdził złamanie 
żeber, nóg oraz ogólne obrażenia cie- 
lesne, 

W stanie ciężkim przewiezlono Zun 
delewicza do kliniki „Unitas* gdzie po 
PAROGODZINNYCH MĘCZARNIACH 

ZMARŁ. 

Wypadek ten wywołał w Łodzi 
wstrząsające wrażenie ze względu na 
dużą popularność, jaką się tragicznie 
zmarły w mieście naszem cieszył. 


e Lwowie 


go brata i siostrę, 


którzy nie chcieli tolerować jej adoratora 


Lwów, 21 sierpnia Streitowej przybył 39 letni Kazimierz 

(Polska Agencja Telegraf czna), Faliński, który swego czasu zawarł zna 
Wczoraj w godzinach wieczorowych jomość ze starszą córką Streitowej, He- 
w mieszkaniu wdowy po _urzędnikujleną. > 
Streitowej, miało mielisce krwawe zaj- Rodzina Streitowej z niechęcią od- 


ście, którego ofiarami padły dwie oSso- nosiła się do Falińskiego i nie tolerowa-, 


by. ła jego wizyt u siebie w mieszkaniu. 
Przebieg zajścia był następujący: Wczoraj nastąpiła ostra wymiana 


Zjazd „Federacji“ w Warszawie 


| Gen. Sórechi wybrany przez afklamację 
prezesem 


Warszawa, 21 sierpnia Góreckiego, który złożył sprawozdanie 
(Polska Agencja Ielegraficzna). z dotychczasowej dzia!aln'ści PZOO i 
W dniu dzisiejszym odbył się dorocz 'przedstawił program pra: Federacji na 
ny zjazd delegatów Federacji P. Z. O.'nalbliższą przyszłość. Po przerwie roz 
O. Na uroczystość przybyli członkowie 'poczęły się plenarne obrady Zjizdu. 
(rządu, przedstawiciele armji, goście za- Obiady zakoiczone zostaną jeszcze 
graniczni: Prezes FIDAC-u płk. Whte dziś przyjęciem wniosków i wyborem. 
praz -.-prezes FIDAC-u na Francję p. |prezydjum. 
/Thodier. Orkiestra odegra'a kolejno 
hymny państw  sfelerowanych w 
FIDAC. Imieniem ministra spraw wni- 
skowych przemawiał v-min. gen. Sła- Zebranie delcgatów Fed. P. Z. O. O. 
woj Składkowski, następnie imieniem | wybra!o przez aklamację na prezesa 
rządu przemawiał v-min. Pieracki. po-| gen. Romana  Góreckicgo. Pozatem 
czem zabierali głos życząc Zjazdowifprzyjęto listy del'gatów do zarządów 
pomyślnych obrad: płk. White i p.|poszczególnych kół, k'óre wyłonią z no 
Thaudier. Część oficjalną dzisiejszego jŚród siebie preczydjum zarządu główne- 


Warszawa, 21 sierpnia 
(Polska Agencia Telegraficzna). 


Fo zakończyło przemówienie gen. go. 


Uczestnicy międzynarodowego rajdu 


dookola Europy przybyli do Warszawy 


Warszaw, 21 sierpna. |wskutek defektu samolotu zmuszony był 

Pierwszy z Samo:sId W biora. vrch lądować w Poznaniu. Po naprawienju 
udział w raśdz'e dcokoła Furopy. który | samolotu lotnik kontynuował drogę i w 
pizyleciał na lotnszo w Warszaw e godzinach południowych przybył do 
był samolot niemiezkj pilotowany przez | Warszawy. Również lotnik włoski zmu 


(t) Zwolnieni mechanicy telefoniczni | Mar'enfelda. Pizrwszy z poiaków przy- |szony był wylądować na lotnisku poz- 


miejscowości Caen. postanowili zemścić 
się na dyrekcji telefonów i w tym celu 
dokonali w ciągu ostatniego tygodnia 
szeregu aktów sabotażowych. Między 
innemi zerwali oni druty telefoniczne w 
kilkunastu miejscowościach powodując 
przerwy w ruchu telefonicznym w Nor- 
mardii, Doszło nawet do tego. że tele- 
fony zostały unieruchomione na kilka 
dni. Policia dopiero wczorai zdołała 
przychwycić sabotażvstów w chwili prze 
cinania drutów i osadziła Ich w wiezie- 
niu, 


był Karpiński MV godzinach poludlno- |nańskem. Przybył on w godzinach 
wych przybyłe 39 samolotów, 15 n'c- |przedwieczornych do Warszawy | za- 
mieckich. 6fra1zt; ich, 7 włoskie. 5jnocuje w stolicy. Wszystkie pozatem 
polskich. 2 szwajcarskie i 4 cze.hesło- |przybyłe samoloty w liczbie 38 wy- 
wacke. Polacy przylecieli wszyszy.|startowały do. Krakowa.  Najlenszy 
Orliński, Gedgwod i Bajan na apara- 
tach PZL. XIX. Karpiński | Zwirko na j|szawa na przestrzeni 520 klm. uzyskali 
RWD IV: Ms Spunner biorąca udział }n emcy Stein i Massenbach lecąc prze- 
w raidz e w barwach włoskich wystar- |ciętn'e około 240 klm. na godzinę, dalej 
|ia ma z Berlina. lecz wkrótce powró- |włosi 225 klm. na godzinę. Polacy mieli 


: 


ciła na lotnisko berlińskie. Tak więc w przeciętny czas Karpiński.Zwirko : Ba- 
dalszym ciągu raidu udzału już nie jan 220 klm. Orliński Gerge 211 klm. 


-"cźme. Lotnik niemiecki 


Kramon, Orliński | Gedge 211 klm. na godzinę. 


O godz. 20 min. 45 do micszkania zdań między Falińskim a starszym SY- | 


czas przeciętny na trasie Berln—War-| 


' nem Streltowej, Kazimierzem, lekarzem. 


W pewnym momencie Faliiski wy=_ 


ciągnął rewolwer I strzelił do Streita. 


Pierwsza kula przebiła Kazimierzowi 
Streitowi kręgosłup, powodując natych 


miastowy paraliż, druga kulą zraniła 
młodszą siostrę Heleny, Marię. Kazimie 
rza Streita w stanie b. ciężkim odwie- 
ziono do szpitala. Falińskicgo niezwło= 
cznie aresztowano. Panna Streitówna 
doznała przed kilku laty poważnych 
, obrażeń przy wybuchu bomby na tere- 
nie Targów Wschodnich. 


Lwów, 21 sierpnia 
Przesłuchana Helena  Streitówna 
przyznała się, że nie Faliński, ale ona 
'dała trzy strzały z rewolweru. Strzały 
pochodzą z tyłu. Strzały te oddała wte 
y, gdy brat jej Kazimierz i siostra Mar 
fa podeszli do drzwi, by zabronić wstę- 
pu do mieszkania Falińskiemu. 
W chwili zamieszania po strzałach 
Helena oddała broń Falińskiemu, u któ- 


'|rego rewolwer znaleziono, co wskazy= 


wało na Falińskiego, 
zbrodni. 

Z dodatkowcgo dochodzenia wyszło 
na jaw, że Faliński jest żonaty i ma sze 
ścioro dzieci, a Helena Streitówna była 
jego kochanką. 


jako na sprawcę 


Zolnierze KOP-u 


wyratomwali tonąqcych sitra- 

śników litewsficfa 

Wilno, 21 s'erpnia 

(Polska Agencja Telegraficzna). 
Donoszą z Druskiennik, że w Niem- 
nie tonął litewski strażnik graniczny a 
następnie poczęli tonąć dwaj inni straż 
nicy litewscy oraz jeden sportow'ec; 
którzy pospieszyli tonącym na ratu- 
nek. Przechodzący polski patrol KOP. 
wszystkich wyratował a następne prze 
włózł na brzeg litewski, Bohaterski 
con żołnierzy KOP-u spotkał się z 
wielkim uznaniem ze strony komendy 
a straży oraz okolicznej ludno- 


Berlin, 21 sierpnia 
(Polska Agencia Telegraficzna) 

Na dworcu kolejowym  Strahlsund 
pociąg pośpieszny zderzył się z mane- 
wrującym paroówozem. W wyniku zde- 
rzenia 30 osób zostało rannych, w tem 
2 ciężko. 


"śmiertelne rany. 
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n Mac Clarke, Walter Byron i Philips Ha!mes. 
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Gwałtowna walka 


straży $pdnicznej z pere- 
rmmytcaikanii w Pudosiawji 

Białogród, 21 sierpnia. 
(t) Na szosie Kaiinowik — Sarajewo 
doszło do gwałtownej walki między stra- 
żą graniczną a szmuwlerami tytoniu. 
Straż graniczna usiłowała zatrzymać 
grupę przemytników, złożoną ż 11-tu. 
osób. Przemytnicy stawili opór. przy- 
czem straż zmuszona była użyć broni. 
W czasie gwałtownej strzelaniny jeden 
przemytnik został zabity, a kilkunastu 

rannych, f 


Znów napad na bank 


w Ameryce 


50 tys. dolarów lupermm 
baudytórw 
New York, 21 sierpnia. 
(t) W miejscowości Bellnit dokonano 
wczoraj niezwykle zuchwałego napadu 
bandyckiego na jeden z banków. Sześ- 
ciu uzbrojonych w karab ny maszyno= 
we bandytów wtargnęło w biały dzień 
do banku i steroryzowało urzędn ków, 
poczem zrabowało 50.000 dolarów, Na- 
tychmiastowa pogoń za bandytami nie 
dała żadnego rezultatu. 


Eksplozja w łodzi 


wojskowej 
Jeden xabity, 6 ramu r fa 


Londyn, 21 sierpnia. 
(t). Donoszą z Portsmouth. że w woj- 
skowej łodzi motorowej nastąpiła z nie- 


Moma umowa handlowa 
zosis mie zuwario mpo mmie dzy 
Armerzyicc a Facsimcjcą 


Paryż, 21 sierpnia. 
(Tel. własny). został cały aparat urzcdniczy, który 
(t) Wczoraj powrócił ze swego ur- pracuje nad ustaienlem nowego) irabia- 
lopu ambasador amerykański Edge. PO tu handloweg". i 
wrót jego związany jest z rozpoczyna- Do roków ui teh Fiavcja orzvrisuje 
lącemi się w piątek rokowaniami go- | wielkie znaczenie, albowiem mają one 
spodarczemi między Ameryką a Fran- | przyczynić slę do poprawy św'a!owej 
cią. |sytuncj gospodarczej. Francja ma po- 
Ambasador amerykański uda slę dziś czynić Stanom Zjednoczonym znaczne 
do Herriota, z którym omówi wytyczne | ustępswa przy linporcie. 
nowego porozumenia gospodarczego 


Marsz ma Budapeszi 


«łaczą podjaé b. wydpistłcowyd 


. BUDAPESZT, 21 sierpnia. | kie drogi prowadzące do Budapeszłu 
(t) Pisma dz!sicjsze donoszą, że to- będą w dniu 26 b. m, Obsiawione. po- 
kowania między delegacją podoficorów licją I wojsk'em, a wszelkie próby za: 
a rządem w sprawie udzielenia im rent kłócenia spokoju tłumione. 
zostały rozbite. Podofcerow:'e na ze-|  Pollcja otrzymała nawet rozkaz 
braniu odbytem w dniu wczorajszem użyca broni w razie potrzeby. Zarzą- 
postanowili urządzić marsz na Buda- dzenia te wywołały wielkie rozgory- 
peszt. |czenio wśród b, wojskowych, którzy 
Rząd wydał szereg zarządzeń, aby w całym kraja prowadzą cuerglczną 
nie dopuścić do tego marszu. Wszyst- agitację przeciwko rządowi. 


HŃasjerka zabiła swego kochanka, poctem 
odebrała sobie życie 


O Wiedeń, 21 sierpnia. | i Jak się okazał0, kasjerka zab'ła a 
4 a Ą AR ń t) Wczoraj w godz'mach w'eczoro- ; pierw mężczyznę, poczem sama 0de- 
Onn RAKEAN RDKS Akpa SKU wych rozegrała się tu krwawa traged- brała sobie życie. Podłożem tragedii 
narz zosłał zabity, a pięciu odniosło 1%: W lednem z mieszkań w domu przy | była zazdrość. Jakubec rozwiodła się 

p i ul. Schöllerhoi znaleziono zwłoki 30- niedawno ze swym mężem | zamiesz- 
letniej kasjerki Józefiny- Jakubec i 33- | kała z kupcem, Gdy iednak kochanek 
letniego kupca Michała Esapayl, począł ją zdradzać, zabiła jego i siebie. 


Tajemnicza Śmierć prodmrenra w Linki 


Czy został on zumordomwany przez komumistón? 


LIPSK, 21 s'erpnia, |niało przypuszczenie, że komuniści 

(t) Wczoraj wydobyto z Odry zwło- | uprowadzili go a następne zamordo* 

i kj prokuratora dr. Tiszanga, który za- | wali. Na zwłokach brak jest jakich- 

ignat w tajemniczy sposób przed kil- | kolwiek śladów uderzeń. Do tej pory 

koma dniami Ponieważ dr. Tiszang jednak nie udało się ustalić, czy padł 

| występował kilkakrotnie jako OKA on cfarą zamachu, czy też uleszczęśli- 
| ciel w procesach komunistycznych, ist.| wego wypadku. 


Gdańsk przemawia już innym tonem, 


śdyż odczuwa skutki boikotu polskiego 


Gdańsk, 21 sierpnia jmieckiej. został przez wprowadzenie 

Senat gdański złożył wysoki. mu ko- cen maksymalnych oraz dwustu procen 
misarynw Ligi Narodów dwa nowe towy dodatek do op'at celnych. zredu- 
wnioski. 

Pieiwszy dotyczy stosowania syste który nie może być zniwcczony przez 
mu ceł progresywnych. Senat żeda w „cła proh'bicyjne. 
tej dziedzinie jednolitego: i równego Senat gdański dodaje w komentarzu 
traktowania gdański:h uprawn'eń vel-;że zinuszony był pod wpływem p l- 
nych, które według jego zduna nie skich zarządzeń celnych, wkroczyć na 
mogą być przedmolem decy”ji władzy tormalną drogę arbitrażu. 
sein AE są równem prae porrie wa się on jediak, że zapo- 
ia „|wem dla wszystkich. czątkowane w sprawie 
ach, KOS SARA dO ty Drugi wniosek zajmuje się sprawą prężenie, oraz specja'ne ustępstwo 
komisarz zabrania noszenia mundurów (utrzymania gdańskich praw co do kon- Gdańska, spowod»je również i rząd pol 
w czasie zebrań o zabarwieniu poli. | tyngentu towarów. Serat twierdzi, że „ski do rozstrzysnięć na drodze ugado- 
tycznem. Pozatem poleca on swym pod PrzyZnany na podstawie umów normna!- wej. które mogłyby być przyjęte przez 
władnym wstrzymanie się wogóle od 0Y kontyngent przywozu z Rzeszy nie- ! Gdańsk. 
działalności politycznej i za prze! rocze 
nie tego zarządzenia urzędnicy będą 
natychmiast usuwany zé swych stano- 
wisk w drodze dyscyplinarnej, 


Zderzenie autobusu 
z tramwajem w Lon- 
' dynie 
16 osób rammuycfi 
Londyn, 21 sierpnia. 
(t) W dzielnicy (ircenwich zderzył 


się wczoraj autobus z tramwajem. Skut 
ki zderzenia były fatalne, albowiem : 


Austrjacki fabrykant 
mydła 


przemiyutnikierwm wali 
LEZA 
Salzburg, 21 sierpnia. 

(t) Znany fabrykant mydła Trebicz, 
został niedawno pochwycony na szmuglu 
walut obcych zagranicę. Wczoraj Tre- 
bicz stanął przed sądem, który wydał 
na niego niezwykle surowy wyrok, a 
mianowicie skazał go na 9 miesięcy wię: 
zienia I na zapłacenie kary w wysokości 
ćwierć miliona szylingów, 

Wydanie tak ostrego wyroku na wy- 
bitnego przemysłowca wywołało wielkie 
wrażenie w kołach finansowych | prze* 
mysłowych Austrii. 

Trebicz postanowił założyć apelacię, 
wątpliwem jednak jest wobec panują- 
cych obecnie nastrojów, czy kara ta zo- 
Stanie złagodzona, 


Urzędnikom pruskim 


mie wolno mieszać się 
do polityki 


Berlin, 21 sierpnia. 


(t) Komisarz rządowy dla Prus wy- 
dał niezwykle ostre zarządzenię prze- 


to wyspa Bora — Bora szczęśliwych nietknięta siłą 
cywilizacji! 


to tragiczne dzieje dwojga kochanków! 


okrutne Tabu! To wstrząsający film pełen napięcia 
dramatycznego! 


to film w którym aktorzy dają koncert gry! 
następna premjera 


„prand-Kino” 


CHWP" 


osób zostało rannych. 3 osoby z po- 
śród rannych w stanie n'ezwykle cięż- 
kim przewieziono do szpitala. 


— Reżyser Chandler Sprague. =z- ' 
amimo drogiego obrazu ceny micise nie podwy *szone, 


„bolkotu* od< 


aNRCINGU 


Dodatok tygodnik Foxa. 


Konsekracja biskupa 


pińskiego 


Wilno, 21 s erpnia. 
W kośc ele Św. Kazimierza odbyła 


między obu państwami. Uruchomiony Się konsekraca biskupa pińskiego ks. 


bskupa Kaz'merza Bukraba.  Konse- 
kracji dokonał J.E. ks. Arcybiskup Me- 
|tropolsta Ropp w towarzystw e ks. Di- 
skupa sufragana wileńsk ego Michałkie 
wieza i ks. biskupa Rantana z Rygi. Na 
uroczystości obecni byli: arcyb skup 
Jałbrzykow ski, marszałek senatu Racz 
kiewicz, wcem'nisier WR i OP. ks. 
Zongollowicz p. Aleksandrowa Prysto- 
tai wojewoda wileński p. Beczkow= 
ski i ipnt 


Grcźny pożar 


w Niemczech 


Żedem strażak zabity, 
tuzechi rrovnsing efa 


` Borlin, 21 sierpnia 

W Zgorzelicach wybuchł pożar w 
jednej z restauracyj. Akcja straży ngnio 
wej była niezmiernie utrudniona z po- 
wodu zabudowań okolicznych. Dwuch 
strażaków zostało przygniecionych roz 
paloną ścianą i poniosło śmierć. Trzech 
[innych strażaków i dwie osoby cywilne 
uległy zatruciu gazem. 


ńtwawa tragedja m Miedmii masowearesztowania 


faszystów w Crechas fa 

; Praga, 21 sierpnia 
Według doniesień prasy zbliżonej 
do gen. Gaidy, sądy czechosłowackie 
zarządziły śledztwo przeciwko blisko 
100 działaczom faszystowskim, podej- 
rzanym o akcję przeciwko republikań= 
sko = demokratycznym rządom, Śledz- 
two toczy się przedewszystkiem prze- 
ciwko Gajdzie i jego żonie, właściciel- 
ce magazynu w Pradze, o nielegalne 
przechowywanie broni.» - i 


Napad na aptekę pod 
Budapesztem 


S$nurmuceuta śmiertefnie 
ramiy przez zio:zyfńiów 
Budapeszt, 21 sierpnia. 
(t) Na przedmieściu llfest trzej ban- 
dyci wtargnęli po pałudniu do miejsco- 
wej apteki i zażądalh wvdan'a gotówki. 
W aptece znajdował się farmaceuta 
Petres, który usiłował zasłonić kasę. 
Bandyci oddali do niego kilka strza- 
łów, raniąc go śmiertelnie zdołał on jed 
nak jeszcze wezwać pomocy. Bandyci 
musieli zbiec niedokonawszy rabunku. 
Licznie zebrana na ulicy publiczność 
rzuciła się za bandytami i zdołała 
dwuch z nich ująć. Jak się okazało, są 


|kowany do 1/10 normalnego przywozu, to dwaj czeladnicy stolarscy 


Napad komunistów 
w Sosnowcu 


na pochód organizacji sjoni= 
stycznej 
Sosnowiec. 21 sierpnia. 


| Dziś odbył się w Sosnowcu zlot orga- 


nizacyj „trumpeldoriskich* z okazji ist- 
nienia 15-lecia legionu żydowskiego. 

W ramach programu znajdował się 
pochód przez ulice miasta. Na ulicy Mo- 
drzejowskich napadła na pochód grupa 
komunistów. Wywiązała się bójka na la- 
ski, przyczem kilku komunistów zostało 
poturbowanych, Przybyła policja aresz- 
towała 12 osób. w tem jedną kobietę, 

Monachium, 21 siernr fa. 
„Der Feind lauert“ przynosi muta- 
chiski organ niemecko - nare Jcwy 
„Miiąchener Augsburger Abendze tung“ 
fauiasiyczną wiadomość według k'*rej 
ekwię terorystyczną w Prusach Wscho 
dnick | na Śląsku niemieckim fina1suie 


50721 Polska starając. się w ten, sposób wy- 


weiać w Niemczech 


wong, domowa. 
Wypada tu zaznaczyć, 


ze dz'ennik, zdo 


bywający się na tego rodzaju bite, 
należy do dzsiejszego obozu rzącowe- 
go. 


SIE3712N Dziś Symlorjana 
| Jutro Filipa Benicjusza 
—,— 
Wschód słońca 4.30 
M Zachód słońca M 
Poniedziałek Wschód księżyca 4 


Zachód księżyca 11.59 


Długość dnia ` 14.42 
Ubyło dnia 2.12 

Pożar domu 
mieszkalnego 


Nocy dzisiejszej wybuchł pożar w do- 
mu mieszkalnym przy ul: Kiepury Nr. 3, 
należącym do braci Konstantego I Wacła- 
wa Zaliszków. Na miejsce pożaru przy- 
był 4 oddział straży ogniowej, który po 
kilkugodzinnej akcji pożar zlokalizował. 
Pastwą płomieni padł budynek mieszkal- 


ny, rucliomości lokatorów, 400 złotych | przemyśle włókienniczym Łodzi, 
gotówką — oszczędności jednego z loka= | rząd 


torów oraz szpichlerz. 

Straty spowodowanę pożarem sięga- 
ją 30.000 złotych. Bez dachu nad głową 
pozostały trzy rodziny, 

Przyczyna pożaru nieustalona. Po- 
licja prowadzi w tej sprawie EACH 
nie, 


Rowerzysta wpadł 


do rowu 
i został ciężko ranny 


(a) Marjan Wojciechowski, 24-letni 
robotnik, zamieszkały przy ul, Wodnej 4, 
udał się na wycieczkę rowerem. 

Zdążając szosą Rokicińską na terenie 
wsi Nery pod Andrzejowem, wskutek 
nadmiernej szybkości, stracił orientację 
i wpadł całym pędem na kamienie, a na- 
stępnie do rowu. 

Wskutek upadku Wojciechowski do- 
znał okaleczenia głowy oraz złamania 
prawej ręki i dwuch żeber. Rannego 
przewieziono do Łodzi, gdzie umieszczo- 
no go w szpitalu okręgowym. 

Rower uległ zniszczeniu. 


Łodzianinokradziony 
w pociągu 


Zlodzieje skradli vmu 
% iys. złotnycha 


(a) W pociagu osobowym na szlaku 
Koluszki — Rokiciny. został okradziony 
przez nieznanych specjalistów doliniarzy 
Stanisław Berkowski, zamieszkały przy 
ulicy Nawrot 25. 

Złodzieje, korzystając z panującego 
tłoku w przedziale, wycięli Berkowskie- 
mu kieszeń i skradli portfel, zawierający 
około 4.000 złotych w gotówce, doku- 
menty oraz weksle na znaczniejszą su- 
mę. Powiadomiona o kradzieży policja 
wszczęła energiczne poszukiwania, 


Zamach samobójczy 
22-leitniej dziewczyny 


W dniu wczorajszym w nolu przy 
t zw. Drodze Cmrentarnej, usiłowała põ- 
zbawić się życia przez wynpicie nieznanej 
trucizny 22-letnia Kazimiera Barańska 
(Piwna 12). 

lekarz pogotowia ratunkowego po 
udzieleniu pierwszej pomocy. przewiózł 
denatkę w stanię osłabionym do szpitala 
miejskiego w Radogoszczu. 

Przyczyna rozpaczliwego kroku— 
brak pracy. (p) 


Niefortunny skok- 


(a) W dniu wczorajszym an ul. Na- 
rutowicza przed posesią Nr. 1 uległ wy- 
padskowi wskutek nieumiejętnegco wyska= 
kiwania z tramwaju. znajdującego się w 
ruchu, 14-letni Lajzor Jedwab, zamiesz- 

` kały przy ul. Pomorskiej 33. 

Lajzor Jedwab, wyskakując z tram- 
waju upadł z wielkim impetem do ryn- 
sztoka I odniósł obrażenia głowy I rąk. 

Wezwany lekarz pogotowia opatrzy 


rannego. 


— 


——— 


wżery oamiele. 
Nacy d 

ke, M 
J. Zundelewicza 


wozu  (Kopernka 26), 


(1 bowalka 25) W Sokolewicza i W. Szata | 
(Przejeżd 10), M, Linca (Piotrkowska 193), A 
Nycliera i Łobody (11 Listopadu 86) 

LEM PY A aa a. 


zalelszej dyżuruią nastęoujnce apteki; | 
Kaspęrkiewicza (Zgieroka 54), Sukc J, | 


| K"IMMMMMMMMMMMMMMMmmhmmmmmmmmmmm 


skiego odbył się drugi zkolei wiec tryko- 


B. P. 
właściciel apteki 


przeżywszy lat 68 zmarł dnia 21 sierpnia r. b. 


o czem zawiadamiają w nieutulonym żalu 
ŹONA, 


ndk Wióiemiuym 


o godz. 2-ej po pot., 


Mn 


dor 
AET h n 

w, j 
OAK WA) AA 
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Nadzwyczajśme zebramie delegatów |w rezultacie zamieszkała w tym domu 


ciarzy ręcznych (chałupników), w któ- 
pe wzięło udział przeszło 100 robotni- 

w. 

Przewodniczący zebrania oznajmił 
zebranym, iż sezon trykociarski rozpo- 
czyna się z dniem 1 września, więc żą- 
dania, wystawione w dniu zebrania prze- | nic 
mysłowcom będą podane do wiadomości. 
W razie jednak odmowy ze strony pra- 
codawców mówca nawoływał zebranych, 
by gremjalnie opuścili swe warsztaty 


-. Sod kołami samochodu 


Cztery wypadki w ciqgu dnia mczorajiszego 


(a) Przy zbiegu ulic Narutowicza i|jeżdżającego samochodu, przechodzący 
Trębackiej najechany został przez samo- | przez jezdnię 12-letni Piotr Golc, zamie- 
chód, przechodzący przez jezdnię 11-let- |szkały przy ulicy Dobrej Nr. 9, Wskutek 
ni Majlech Krel, syn kupca zamieszkałe- | wypadku chłopiec odniósł ogólne cięższe 
go przy ulicy Nawrot 14. Chłopiec wsku- |obrażenia cielesne oraz złamanie prawej 
tek wypadku doznał okaleczenia ciała I | ręki. 
złamania prawej -nogi. Rannego, po na- Wezwany lekarz pogotowia opatrzył 
łożeniu opatrunku przewieziono w stanie | rannego, poczem w stanie ciężkim prze- 
ciężkim do szpitala: wiózł go do szpitala Anny Marji. 

Szofer zdolał zbiec i obecnie poszuku- y 
je go policja- 


fialbmaupczmyycha ZZA? 
W celu omówienia sytuacji, jaka się; kowie zarządu związku postanowili 
obecnie wytworzyła w związu z za-| zwołać w bieżącym tygodniu nadzwy- 
powiedzią obniżki płac robotniczych w | czajne zebranie delegatów i poborców 
za- | fabrycznych, celem dalszego wypowie 
związku robotników przemysłu | dzenia się co do kontynuowania akcji 
włókienniczego Z. Z. P. zwołał na, protestacyjnej. 
dzień wczorajszy posiedzenie. | Na zebraniu położono szczególny 
Po omówieniu poszczególnych punk | nacisk na sprawę wymówienia w ostat 
tów obrad w sprawie umowy zb:oro- | nich dniach przez niektóre fabryki pra- 
wej w przemyśle włókienniczym, człon I cy robotnikom. (ak.) 
Nielegalny wiet trykocjarzy - chatupników 
rozvwviqzamıy; porzez pałicje 
W dniu wczorajszym o godzinie 16-ej , pracy, a przemysłowcy w obawie przed 
w podwórzu domu Nr, 15 przy ul. Pysud- |stratami spowodowanemi opóźnieniem 
sezonu, napewno przychylą się do żądań 
pracowników i płace o 100 procent pod- 
wyższą. 

Powiadomiona o nielegalnym wiecu 
policja, przybywszy na miejsce, zebra- 
nych rozproszyła. 

Dodać należy, że wymienieni chałup- 

y niegdyś byli zrzeszeni w związku 
zawodowym, lecz związek ten został 
rozwiązany przez władze za działalność 

antypaństwową. 


łuckim Rynku. 

Przybyły z Łęczycy 31-letni Stefan 
Kowalczyk, przechodząc przez jezdnię, 
wskutek nieuwagi dostał się pod koła sa- 
mochodu i doznał licznych obrażeń ca- 
łego ciała: 

Do rannego wezwano pogotowie któ- 
re opatrzyło go, poczem przewiozło w 
stanie osłabionym do krewnych, zamiesz- 


* i 

Przy zbiegu ulic Kopernika I Żerom- 
skiego najęchany został przez samochód 
32-letni Mancyk Rensz, wamieszkały 
przy ulicy 11 Listopada 74. 

Rensz doznał ogólnych obrażeń ciała. 
Przybyły lekarz pogotowia ratunkowego 
po nałożeniu opatrunku przewiózł ranne- 


go do domu, Szofer zdołał zbiec, 
yty kałych przy ul. Limanowskiego 46. 
Na ulicy Rokicińskiej przy zbiegu Szofera. Kurowskiego, policja pocią- 
Przędzalnianej dostał się pod koła prze- !gnęła do odpowiedzialności karnej. 


Pięć osób załrułych 


mieświeżernm umieęseim 


Łaja Flenszer, żona kupca zamiesz- , dów, którzy pośpleszyli chorym z po- 
kałego przy ullcy Brzez!ńsklej 42 zaku| mocą i wezwali pogotowie ratunkowe. 
piła mięso, które przyrządziła na obiad. Przybyły lekarz pogotowia udzielił 

Po spożyciu pieczeni, zarówno Flen | zatrutym pomocy poczem w stanie osła 
szerowa, jak i mąż jej Aron Szlama, | bionym pozostawił ich na miejscu. 
oraz trzech synów Szlama, Aron I Mord Równocześnie pow!adom!ona policja 
ka ulegli zatruciu i nawpółprzytomni | wdrożyła dochodzenie celem pociągnię= 
legli w bólach. ' cia rzeźnika do odpowiedztalności kar- 

Jękj zatrutych zaalarmowały sąs!a- | nej za sprzedaż zepsutego mięsa. 
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Józef Zurmdelewicz 


Wyprowadzenie zwłok z domu przedpogrzebowego nastąpi dziś, w poniedziałek 


w 


** 
Czwarty wypadek zdarzył się na Ba- | kami. 


pozostali 
DZIECI i RODZINA 


Bójki niedzielne 
Na ul. Piaskowej Nr. 49 podczas 
sprzeczki sąsiedzkiej wynikła bójka i | M 


Paulina Lencner odniosła rany głowy, 
zadane tępem narzędziem. 

Pierwszej pomocy udzielił pobitej 
wezwany lekarz pogotowia kasy cho- 
rych, pozostawiając ją następnie na 
miejscu, 

Na ulicy Nowej 42 pobity został pod- ij 
czas awantury przez nieznanych spraw- 24 
ców lokator tego domu Jan Smiech. UM 

Lekarz pogotowia stwierdził rany 
głowy i rąk i nałożył pobitemu opatru- 
nek, pozostawiając go następnie w domb I 

Pomiędzy sąsiadami w domu przy i M 
ulicy Granitowej 14 wynikła bójka, któ- | 
rej ofiarą padli małżonkowie Jan I Fran- | 
ciszka Wojtczakowie. 

Wezwany lekarz pogotowia ratunko- 
wego opatrzył pobitych i pozostawił ich 
na dalszą kurację w domu. (b) 


Tydzień LOPP wĽodzi 


Tydzień LO.P,P, odbył się na terenie całej 
Polski w okresie od 5 do 12-go czerwca r. b, 
w Łodzi zaś z różnych względów Tydzień L.O, 


o— oz z Za 


z Z A 


P.P, peeun ty został na koniec lata A | 
ydzień L,O,P.P. zorganizowany przez wo- | 
jewódzki komitet L.O P.P, w Łodzi ędzie się | 
| 


| 

w dniach od 11 do 18 września r, b. JB 

W programie tygodnia zawartych jest sze. (AR 

reg imprez, LI 

Głównemi zadaniami „Tygodnia“ jest pro- | 
paganda lotnictwa cywilnego oraz zainteresowa_ 
nie najszerszych warstw społeczeństwa sprawa- 

ni obrony przeciwgazowej. wh 
Jak wykazały urządzene Tygodnie L.O P.P, 
w latach ubiegłych, zaobserwowano zmienny ob. 
jaw, a mianowicie, iż ludność wiejska, stojąca 
jakoby na niższym poziomie kulturalnym niż 
ludność miejska, interesuje się sprawami obrony 
przeciwlotniczej i przeciwgazowej daleko żywiej 
i silniej od mieszkańców Łodzi Ze względu na 
to, że niebezpieczeństwo wojny gazowej jest 
zawsze aktualne, zadaniem organizatorów „Ty 
godnia L.O.P.P,* będzie jaknajszersze uświado_ 
mienie ludności cywilnej o grożącem jej niebez- 
pieczeństwie na wypadek ataku lotniczo-gazowe- 
go PSN jej do akcji zabezpieczającej, 

, Jest pożądanem, aby wszyscy obywatele 
miasta Łodzi wciagnęli się na listy członków L.O, 
P.P. nie rzestając jednak na opłacaniu od_ 
nośnych składek, lecz wspólnie pracując najin- 
ore w kierunku stworzenia warunków 
możliwie skutecznej obrony przed wrogemi ata- 


Jak dotąd wojewódzki komitet LO P.P., nie 
dysponując większemi funduszami zdołał wiele 

ałać na terenie naszego okręgu, ezkoląc setki " M 
instruktorów cywilnych, tworząc komitety po- 
wiatowe obrony przeciwgazowej sieci drużyn do 
wa byc ja t. d, 4 

m wi emi funduszami dysponować będzie 
L.O.P.P — tem większe będzie bezpieczeństwo 
ludności cywilnej na wypadek wojny, 


Miłości troche mi daj 


Foxtrot 
Z FILMU „ŻONA NA JEDNĄ NOC“ 
"Słowa: JERRY — Muzyka: P. ABRAHAM. 


REFRAIN: 
Miłość trochę mi daj 
A wzamian stworzę ci raj, 
Bo z twoim wdziękiem mój sex-appeal 
Razem da nowy styl. 


Miłości trochę mi daj 
Raz w roku tylko jest maj, 


— 


Więc wreszcie zrozum tę moją myśl — 
Kochaj, ale już dziś, | 


Nie trzeba więcej, 

Wystarczy odrobinę 
A wnet w podzięce 
Masz mą radosną minę. i 


Miłości trochę i już, 

Cóż więcej trzeba nam cóż? 
Wystarczy uśmiech twych słodkich lic. 
Lepszy rydz, niźli nic. 


„Żona na jedną noc* z Mary Glory wy- 
świetlany będzie na otwarciu „Casina*. 
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NA SZPALTACH MUZ 


mało. Pisali o tym okresie krakowskiej li. 
teratury tacy pisarze jak Sienkiewicz, No- 


waczyński, J. A. Kisielewski, J. Kotarbiń- | swo 
ski, ostatnio — Janowa Kasprowiczowa ii wie 
Józefowa Kotarbińska, mieliśmy też wspa- | ski, 


mnienia Boy'a, rozrzucone iragmentarycz- 
nie w jego licznych essay'ach, które póź- 
niej utworzyły nawet caly tom („Ludz'e 
Żywi“). Mimo to wyczuwało się wciąż 
poważną lukę. Nie mieliśmy dotąd skrysta- 
lizowanego obrazu ówczesnego Krakowa. 
Wiedziało się wiele o ludziach „Młodej 
Polski", ale nie znało się już lego szcze- 
gólniejszego środowiska, tej specyficznej 
atmosfery, jaka była podłożem nowego kie 
runku literackiego, nowych prądów kultu- 
ralnych | artystycznych, owego „wiauu 
nad Krakowem”, 

Lukę wypełniła książka Boy'a „Znasz-li 
ten kraj?...**) Stanowi ona ukoronowanie 
owej całej epoki. We wstępie usprawiedi:- 
wia Boy tę nurtującą go potrzebę osobnzj 
monogralji dawnego Krakowa, miasta pet- 
nego sprzeczności, kontrastów, paradok- 
sów. Kiedy się czyta pierwsze karty książ- 
ki, opisujące dawny Kraków, mimowoli na 
Suwa się analogja do opowiadań Gogola. 
Kraków robił wrażenie takiego Kitajgoro- 
da, Ciemnogrodu. Kołtunerja panowała tu 
bezapelacyjnie. 

Rządziła arystokracja i kler, Mieszczań- 
stwo, zarażone snobizmem, ze wszelką Ces 
nę starało się dorównać swym pierwowzy- 
rom — baronom, hrabiom i. szlachcie, 
„Mieszczanie kladli insygnia cechów lut 
króla kurkowego, profesorowie togi, soko- 
li swoje dolmany i pentelki, ludowcy suk- 
many; wciąż coś święcili, grzebali, wita- 
li...“ Uroczyste obrzędy uczyniły z Krako- 
wa jakoweś święte Ramove, gdzie nieustan- 
nie oddawano cześć bóstwom, podejmo- 
wano narodowe pochody, celebrowano ob- 
chody, odprawiano uroczyście nabożeństwa 
to z okazji rocznicy narodowej, to... imie- 
nin Franciszka Józela, 

l oto w tym samym Krakowie, snobi- 

*stycznym, koltuńskim, zacolanym, pompa- 
tycznym, patetycznym, reakcyjnym, miesz- 
czańskim, paradnym — wykwita nagle, 
dzięki wyjątkowo podówczas wolnościo= 
wym prawom — cyganerja: — zjawisko 
nowe i nieznane. Gdybyż tylko jedna cy- 
PC Ale gdzietam! Obok-cyganerji ma- 
arskiej pleni się tu bujnie cyganerja Pa- 


*) Boy-Żeleński: Znasz-li ten kraj?.., (Cygae 
nerja krakowska), Bibljoteka Buya, Warszawa, 
Smolna 11. 
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1RADJDPROGRA 
PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 

POLSKIEGO RADJA“, 

PONIEDZIAŁEK dnia 22-40 sierpnia, 

11,55—12.05; Sygnał czasu z Warszawy, hejnał 
z Wieży Marjackiej w Krakow e, 

12.05—12,10: Odczytanie programu na dzień bież, 

12,10—12,40: Codzienny Przegląd Prasy Polskiej 

12,40—12,45; Komunikat meteorologiczny. 

12.15—13,25: lyty gramofonowe, 

13.25—13,35: Przerwa 

13.35—14,10; Dalszy ciąg płyt gramotom 

14,10—15,40: Przerwa. 

15,40—16,35: Płyty gramofonowe 

16.35.16.40; Komunikat Centr Biura Hydrogref, 

> dila żeglugi i TOON 

16.40—17.00; Pogadanka w języku francuskim, — 
Lektor p Lucien Rouigny, 

17,00—18.00: Koncert solistów Wykonawcy; He. 
lena Korifówna (sopran), Eliza Rozenblum 
(fort) i Ludwik Urstein (akomp.), 

18,00—18,20: „Jan Kochanowski i czasy dzisiej. 
sze”, (W rocznicę śmierci poety) — wyśloci 
prof, Władysław Korycki 

18.20—-19,15; Muzyka taneczna, 

19,15—19,35: Rozmaitości, 

19.35—19,45: Prasowy Dziennik Radjowy. 

19 4520,00: Komunikat Izby Przem „Handlowej 

" w Łodzi, odczytanie programu na.dzień na_ 

stępny, repertuah teatrów, 

20.00—20.15: Feljeton p. t. „Dramat śród lodów“, 
wyślosi p, Waclaw Frenkiel, 

26.15—20.25: Muzyka z plyt. 

20.25—23.30: Transmisja z Teatru Zdrojowego 

~ w Ciechoz'mku, Operotka L, Falla p, t. „Kró. 

lowa Miljardów*, 

W pierwszej przerwie dodatek do Pras, Dzien- 
nika Radjowego, rzerwie między 2 i 
3 aktem — komunikat Gł, Wojsk, St. Meteor 
dla komunikacji lotniczej oraz wadomoćci 


sportowe, 
AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
20.00. MONACHIUM. „Piękna Risetta“, 
operetka Leo Falla. 
20,00. DAVENTRY. Wieczór Wagnerow- 


a —————_—_ OO 


Zapolskiej, cyga- 
nerja- Przybyszewskiego, cyganerja bron- 
wicka, a nawet — risum teneatis amici! — 
ją własną cyganerją otaczali się pans- 
Wincenty Lutosławski i Ignacy Daszyń- 


Parafrazując najazd tych „Hunnów” na 
„Jamę Michalikową”, można rzec, iż 
„Każdy stan swoje ma smutki; 
Wiec też w czas niezmiernie krótki, 
W ów lokal, znany z trzeźwości, 
Dziwnych sprowadził czari gości, 
W pobliżu świątynia stała sztuk, 
Słamłiąd się zakradł najpier wszy wróg, 
Matarja lokai obsiadła, 
lżby w nim piła . jadian“ 


Zaczęło się wolicrowskie epatowanie zra 
mołałej burżuazji, Siedzibą szatana, któsy 
pawiedził to miasto seralickie, arcyaniel- 
skie, arielowskie — stał się niebawem 
„Zielony Balonik". Czem był „Zielony Ba- 
lomk'* dla Krakowa? Czem miala się stać 
ta stara buda w życiu kuliuralno-artystycz- 
nem Polski? Był „kropką nad i“ przeinią- 
ny siarego Krakowa — mówi Boy. Był 
klapą bezpieczeństwa, przez którą wydo- 
bywały się duszne, zabójcze „wapary* 
fermentacji, był wentylem, wpuszczającym 
w sięchłą, trupią atmoslerę powiew nowych 
prądów, idei, myśli. 

Zaczęło się od walki z murami, które w 


22.VIII RZichublike 1932 


CYGANERJA KRAKOWSKA 


Mieliśmy o „Młodej Polsce" relacyj nie- wlikowskiego, cyganerja 


Krakowie miały atmosferę szczególnie przy 
gnębiającą. W radzie miejskiej powstał 
projekt zburzęnia wieży Florjańsxiej, dla 
uciążliwych wiatrów, które harcowaly 
przed kościołem Marjackim... 

„Czy wiecie, co to był wicher pod ko- 
ściołem Marjackim, a są tam w istocie wi- 
chry straszliwe? To było zgorszenie wier- 
nych, dążących do świątyni, to była iri- 
gedja siatecznych niewiast, sprawa jch pa- 
wagi i czci... Wyobrażcie sobie ciężką; 
suknię do ziemi, olbrzymi kapelusz z ruz- 
maiiemi kukuryku, strusiami, kolibram, 
winogronami, cale wiszące ogrody na gło- 
wie, nogi w kaloszach, z których się przez 
kilka miesięcy nie wyłaziło dla straszliwe 
go błota, wyobrażcie sobie lo wszystko w 
slolę i wiatr, taki jaki bywał pod kościolem 
Marjackim, gdzie konfiguracja ulic stwa- 
rzała piekielną iście różę wiatrów! Wy- 
obrażcię sobie kobietę unoszącą suknię, w 
którą wicher dmie niby w żagiel, zdziera- 
jąc równocześnie z glowy kapelusz, odsla- 
mając barchanowe majtki, n.cując parasal 
i czyniąc ich właścicielkę radością Iluimów 
śpieszących do domu bożego!“ 

Konserwatorowie podniesli krzyk. Ox!- 
wieczne mury burzyć! Archaiczne, prze- 
pyszne w swej arciitekturze zabytki nisz- 
czyć!.. Głos drugiego rajcy ocalił branię 
Florjańską. Ale „wojna murów“ nie skoń- 
czyła się. Ioczyły się latami namietne wal- 


36281 


gi o domki przy św, Idzim, o basztę Ko- 
ściuszki, © szpital św. Ducha. Matejko, ho- 
norowy obywatel Krakowa, oburzał Się, 
kiedy deputacja prosiła go o pozwajenie 
zburzenia jakiejś kaplicy, 

Opiewał Boy tę donkichotowską wojnę 
z murami w kupletach dla Balonika: „Dzic- 
ją się cuda: ot, stała buda, pies nie zatro- 
szczył się o to; aż w jednej chwili, coś w 
niej odkryli; to świętość, relikwia, złoto! 
Tu, pod tą gruszką, drzemał Kościuszko: 
dopieroż 14Di się skweressa pod tą drugą, 
Kolłątaj Hugo załatwiał mały interes! Chcę 
kłaść fundament, ci dalej w lament: — Na 
Boga, nie tykaj gruszki! — I piać ty, człe- 
ku, po całym wieku, koszta rebelji Kościu- 
szki...“ 

Atmosfera ówczesnego Krakowa była 
nadwyraz oligarciiczna. 10n nadawai Ca- 
ty tzw. „Manssi krakow”. boy daje przes 
pyszne syiwely tych Karmazyjiów, ksórzy 
UNAI Użysii ULASIEM. DidlliSi4W ldr 
nuwsgi i dielisiaw hoziudian — to byli 
przywódcy uuenowi Owczesiiezo Irago wa. 
4 jańą piaslyką, ZWięziOścią, laKONICZINU= 
SUĄ uae nan ŁOY sylieżę tych UMężUWw: 
iaidówskieżY OKięsla POpiUSiU a IUŁOrA- 
Jającu; nuzuiząty Się Neunanl ile przypo- 
ukha ancgudt pysziyCi, Klure w świellę 
Uusc grosesROWcuni Stawiają lego WiElOKIOi= 
licgo 1e«lora uniWersyieiu, piczesa Akade- 
luj., Gz.aiacza politycznego! 4 wielcy ludzie 
cuodzą w ranuych panionaca! Homo suti 
et miu humanum man alienum esse pulo. 
Miał siuszność Kariezjusz! 

Swiat malarski, liieracki, dziennikarski-= 
mają tu osovne konteriewiy. Opiś ślubu 
sieliniewicza rozśmiesza dO i¢z, AIDO pięk= 
ua panna Z., w której się kochał do sza- 
ieustiwa Kazinierz Morawski, lak, że aż 
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Kłopoty armji czerwonej 


„Eliminacja“ przedpoborowa, — Kulejącą aprowizację mają zastąpić spółdzielnie. 


Z dniem I września na terenie Rosji Sowieckiej 
rozpoczyna się pobór i wcielenie rocznika 1910. 
Wedlug nowych instrukcyj wcielanie do armii 
czerwonej z poboru r. 1910 ma być przeprowa- 
dzone bardziej jeszcze oględnie, niż_to rzekamo. 


mianowicie o to, aby przy wcielaniu wyelimin>- 
wać ca:kowicie t. zw. „żywioły specjalnie me- 
bezpieczne t, j. niekomunistyczne, wątpliwego 
nieproletarjackiego pochodzenia, a więc przetle- 
wszystkiem rekrutujące się z rodzin kułackich 
(zamożniejszych włościan). Cały nacisk wywic- 
rany dotąd, aby wojsko czerwone było wyłącz- 
nie wojskiem robotniczem, a więc proletarjac- 
kiem, nie dał wielkich rezultatów. Wedlug sa- 
mej prasy sowieckiej, gdy w r. 1927 procent ro- 
botników wynosił 23,8 ogólnego stanu, to w 
związku z kolektywizacją, która objęla 60—70 
proc. gospodarstw rolnych, w r. 1932 podniósł 
się zaledwie do 85 proc., wobec czego w dal: 
szym ciągu jądrem armji sowieckiej jest chlop- 
rolnik, nie robotnik kołchozów, i to co gorsza, 
ukryty kuiak. 


Dlatego też w roku bieżącym wydano dalej 
idące zarządzenia, któreby gwarantowały intes- 
sywniejsze skomunizowanie wojsk czerwonych, 
przez powiększenie w szeregach ilości komuni- 
stów i komsomolców (t. j. młodzieży komuni- 
stycznej), Pomimo, że zgórą w 50 procentach 
wojsko sowieckie figuruje na liście partji komu- 
nistycznej lub zw, mlodzieży komunistycznej, 
prasa sowiecka bije na alarm, „że wróg klasu- 
wy wszelkiemi siłami stara się wniknąć do sze- 
regów armji czerwonej, aby tam prowadzić pod- 
ziemną rozkladową robotę", 

Według słów tejże prasy „elementy antyko- 
munistyczne przekradają się do armji czerwonej, 
ukrywając swoje nieproletarjackie pochodzenie”. 
Jak wiadomo bowiem, w szeregach wojsk 59%- 
wieckich znależć się mogą tylko dzieci rodzin 
proletarjackich. Wszyscy poborowi „podejrzani 
pod wzgtędem społecznym” czyli „niebezpieczn:*, 
noszący na sobie choć cień burżuazyjnego lub 
kułackiego pochodzenia (nawet dalecy krewii 
takichże) spełniają w wojsku sowieckiem prawe 
koszarowe i wykluczeni są raz na zawszę od no- 
szenia broni. 

Do poważnych kłopotów zaliczyć należy rów- 
nież pogarszającą się z dnia na dzień aprowi- 
zację: a więc i odżywianie oddziałów, 


BA ZAL TIREE EAA RTEA G 
ski. Tr. z Queen's Hallu. 


20.25. WIEDEŃ. Koncert symfoniczny. 
20.30. STRASBURG; Tr. z Vichy kon- 


certu z udz. Alfreda Cortot. 


21.10. BERLIN. „Jak wam się podoba*, 


sztuka Szekspira, 


| Wojsko” sowieckie pod- temi 
miało mieć miejsce w latach ubięglych, Chodzi | i P 


Ponieważ czynniki miarodajne wobec tego pra 
blsmu są bezradne, rzucono projekt usamodzie!. 
nienia wojska zarówno pod względem zaopa: 
trzenia żywnościowego jak i odzieżowego. 


względami, jas 
dotąd, bylo uprzywilejowane, bowiem płzeciętny | 
obywatel, nawet urzędnik państwowy, cierp sł 
glód i chlód, gdyż ceny artykulów pierwszej pv- 
trzeby są wprost fantastyczne, a więc najzupeł- 
niej niedostępne. 


Ale ostatnio zaopatrzenie wojska, zaczęło mo 
cno szwankować, szczególnie aprowizacja, WU 
bec tego rzucono hasło samowystarczalności, ha- 
sło organizowania spóldzielni nietylko handlo- 
wych ale i rolniczych. Istniejące stolownie i skl2- 
py spółdzielcze nie mogły podolać coraz to więk- 
szym zapotrzebowaniom, Starszyzna sowieck 
gremjalnie rozpoczęla się zaopatrywać w spól- 
dzielniach i jadać wraz z calemi rodzinami w 
stolowniach. Rzucono hasło organizowania na- 
wych sklepów i stolowni, a i jednocześnie rozpo- 
częcia uprawy roli przez wojska czerwone. Sy- 
tuację powyższą malują cyfry, podawane przęz 
prasę. A więc podczas gdy w III kwartale r. ub, 
obrót wojsk. spółdzielni sowieckich wyniósł za- 
ledwie 35 milj, rubli, to w Il kwartale r. b, już 
138 maj. rb, a w Ill kwartale r. b. 170 milj. rb, 
Podobnie poprawa przedstawia się w rozma:tego 
typu stolowniach sowieckich, których obroty 
handlowe z r. ub, 10 milj. rb. wzrosiy do 70 mj, 
rb, w r. b. 

Z niemniejszym pośpiechem zakładane są war. 
sztaty szewckie i krawieckie, na nie bowiem spa 
da obowiązęk uzupełniania coraz bardziej kule- 
jącego systemu zaopatrzenia, 


Kołchozy wojskowe zajęły odrazu pod upra. 
wę zboża 5,300 ha I pod uprawę jarzyn 12.000 
ha. Już w pierwszym roku wykarmiona ponoć 
26.000 sztuk nierogacizny i około 7.000 krów, 

Wobec pogarszającej się stale sytuacji gospo. 
darczej Sowietów i coraz większego chaosu w 
całym systemie komunistycznym plan usamodzitl- 
nienia wojska pod względem aprowizacyjnym, 
zakrojono na wielką skalę, Łącznie szerzoną ostat 
nio na terenie Z. S$. R. R. z propagandą hodo- 
wli królików, podobną propagandę, podjęto w 
wojsku. Hodowla królików w oddzialach ma za- 
stąpić w najbliższym czasie coraz dotkliwiej da- 
jący się odczuwać brak mięsa. Wedlug przewi- 
dywań, obszar ziemi, które uprawiać bęcą woje 
ska czerwone dla zaspokojenia własnych choćby 
dorażnych potrzeb będzie musiał wzrosnąć kilka- 
nastokrotnie, sprawa zaopatrzenia oddziałów w 
dostateczną ilość arlykuiów pierwszej potrzeby 
przez władze centralne staje się coraz bardziej 
problematyczną. Gi). 


sirapiony kolega jego i przyjaciel, ksiądz 
Pawlicki, powiarzał: „Niechze kioś na nią 
wpłynie, edy ona jemu ulegla, bo on mie 
mę pisze.” 

Sienkiewicz („był zawsze trochę sno%, 
jeśli wierzyć wspomnieniom“), Zapolska 
(romanzero w „Skidzie*), Wyspiański, 
aeimajer, Kotarbiński, Witkiewicz, Pro- 
kesch, Sianisiawski, Pawlikowski, Sewer, 
Malczewski, a przedewszystkiem Przyby= 
szewski — to caia galerja „spółczesnych*, 


| Arjelów i Kalibanów, sławnych lub zapom= 


nianych już, w każdym bądź razie — ins 
dywiduainości pur sang, intelektów i ta- 
lentów różnorakich, ale potężnych nićraz. 
„Co za interesujące pyski! Talentu, inteli- 
gencji tyle, że możnaoy niemi całą Polskę 
vbdzielić...* 


Tak się też stało, Talenty nasyciły calą 
Polssę, Czas zasypał w zapomnieniu Ja» 
mę Michalikową, ale była io klatka lwow, 
z której w sposobnym czasie wypadło na 
kraj NIE pazurów mocnych, pazurów 
WICI.» 


Eugenjusz M, Schummer. 


Poradydla każdego 


Szczęście | powodzenie Twoje zależne 
jest od gwiazd i planet, które od przyjścia 
na świat wywiarają wpływ na Twój los 
życia i przeznaczenie. 

Znajac swój horoskop uświadamiamy so 
bie co nas spotkać może w przyszłości I 
obliczyć terminy wydarzeń mogązych na- 
stąpić. 

Dla otrzymania bezpłatnego horoskopu, 
napisz imię, rok i datę urodzenia, otrzy” 
masz opracowane naukowo przy pomocy 
MEDJUM porady i wskazówki iak uniknąć 
niecpowodzcĄ. 

Na koszta kancelaryjne i przesyłkę ho- 
roskopu bezpłatnezo, nadesłać jeden złoty 
(znaczki pocztowe), ADRES: Marja RIC 

| WARSZAWA, ul. Koszykowa 28, m. 34, 


| 


JUÓ WKRÓTCE 
rozkolysze się cała Łódź na falach 
przecudni ch przebojów 
PAWŁĄ ABRAHAMA 
w nowym triumfie 
ORY GLORY 


AONA NA JEDNĄ at” 


w kinie 
„CASINO“ 


| 


UWAGA. 
„Express Ilustrowany“ 
„Republika“ 


do nabycia w BNOWŁONZYU 
w sklene Lewenberga 

w TEOFILOWIE na koloniach i letniskach 

140—|] obok Inuwłodza, 


y 


Afetsander Amfitertrow. 


LEGENDA O ATLANTYDZIE JEST PRAWDZIWA 


Fantastyczny kraj atlantów istniał w rzeczywistości. — W państwie 
tem panował ustrój monarchistyczno-komunistyczny. 


Miisiorja, kira jest przesirośc dia 


(r) Legenda Atlantydy znana jest |ła niegdyś Atlantyda, znajdują się wiel- cze technki, jakjemi szczyci się ludz- 
powszchnię. Glos! ona, że istniało nie-|kle wzniesienia — grzbiet gór podwo-, kość obecnie. 


gdyś, na olbrzyłniej, bezkresnei wyspie | 
na oceanie Atlantyckim, poiężne pań- 
stwo Atlantów. Państwo to znało wszel; 
kie zdobycze techniki, które wydają się 
być dopero twor>m dzew.elnasiego 
i dwudziestego wieku, stało na bardzo 
wysok:m poziomie. kuitury; (ak wyso- 
kim prawie, na jakim obecne sto Eu- 
ropa: 

Przyczyny zaglnięcia tego kraju są 
jeszcze niezbadane. 

Po wielu wiekach, po podbou sze- 
regu państw na konlynencie afrykań- 
skim i europejskim, państwo „złotego 
w eku* zapadło sę nagle w otchłań o- 
ceanu. Prawdopodobnie odegrały tam 
rolę wstrząsy wulkaniczne. które spo- 
wodowały zatonięcie wyspy. 

Zatoniecię byłó tak gwałtowne, że 
nikt z Atlantów nie zdołał się ocalić. 
Nie ocalała też żadna pamiątka, która- 
by mogła świadczyć o wysoklej kultu- 
rzę tego narodu. Wreszce zapomniano 
o wyspie. | 

Legenda Atlantydy stała się mitem. 
I jako mit zapisana była w kron*ach 
greków w IV-ymi wioku przed Narodze 
niem Chrystusa — przez wielkiego fi- 
lozofa Piatona. 

Współcześni Plałonowi nie przyw ą- 
zywali do tej legendy żadnej waga. 

Większość skłonna była widzieć w 
w nej poetycką utopję, zrodzoną w fan 
tazji wielkiego filozofa. , 

Gdy w wicie lat potem zagadnien em 
tem zajął sę Arysteies, po dlugim okre 
sie studjów napisał obszerną pracę, którą 
zakończył następującym zdaniem: „Kto 
stworzył Atlantydę, (en ją również zni- 
szczył** W zdaniu tem mało być, za- 
warte przekonanie, że nauczyciel jego) 
Platon sam wymyślił tę legendę, że 
Atlantyda nigdy ne istniała, a tem sa- 
mem pamięć o niej znikła wraz ze śmier 
cią Platona. j 

Mit ten jednak był zbyt interesują- 
cy. by nie mał pobudzić ludzkości do 
szukania śladów zagin onego kraju, Nie 
wyobrażano sobie, by tak światły u- 
mysł jak Platona, mógł w swych po- 
ważnych, filozoficznych utworach wy- 
łącznie iantazjować, nie opierając się 
na niczem konkretnem. 

Było rzeczą zrozunrałą. że Platon 
musiał zainteresować sę  fstnieniem 
państwa. które posiadało techn'kę i kul- 
turę, o jakiej starożytsi grecy ne mieli 
pojęcia, opierając się tylko na podsta- 
wje pewnych danych. 

Ne można było bowiem przypusz- 
czać że Platon mógł wyczarować w ja- 
kie'ś wizi wynalazki, o których twier- 
dził. że istniały na Atlantydzie, a o któ- 
rych świat dowiędział się dopiero w 
XX w eku. I rozpoczęły sie poszukiwa- 
ma. 

Poszukiwania trwałą już 23 stulecia. 
2.300 lat świat szuha- swej zag nionej 
pramatki — Atlantydy, lecz poszukiwa- 
ma te nie dały dotąd jeszcze właściwe- 
go rezultatu. y z 

Ale przyczyniły sle do obalen a mi- 
tu + stworzenia naukowej teorii, Dziś 
bowiem jest już rzeczą ne podlegającą 
dyskusji, że Atlantyda istniała faktycz- 
nie. 

Była to potężna wyspa, tak wielka 
jak północna Afryka i Mała Azia razem 
wzięte, która ciągnęła sę niemal rów- 
nolegie z zachodriemi wybrzeżami Eu- 
ropy i Ameryki. Naukowa teoria sta 
kaiaia że /tlantydę zniszył potop, 
a wybuchy wulkaniczne dokonały re- 


szty. 
W ostatnich latach, gdy udoskona-|rząd francuski przed t 
lenia techniczne pozwoliły na przeprowa i wystapł © ods 


dzenie bardziej gruntownych poszuki- 45.000 franków za 


wań, ludzkość osiągnęła istotnie sensa- 
cyjna rezultaty, 

Badania geolog czne, pomary dna 
oceanicznego, które wykazały, iż w 
miejscu, w którem znajdować się mia- 


dnych. 

Badana etnograficzne flory i fauny, 
a przedewszystk'em wydobycie z dna 
mersk'czo te zw. „tachilitu”, (znaczenie 
którego zaraz wyjaśnimy), 
n'czbicie, że legenda Atlantydy -nie jest 
ASS, lecz historyczną rzeczywisto- 
;Ciqe 

Cóż to jest „tacu lit“? Jest to szkli- 
sta lawa, która może utwnrzyć się tyl- 
o na powietrzu nigdy w wodzie. Ponie- 
waż wykluczotną jesf rzeczą aby mogła 
zostać skądkolwiek zawieczona, pov- 
stale h'poteza. że grunt, znadulący się 
obecn'e na dnie, musiał niegdyć być nad 
powierzchnią morza Í zapadł się wla- 
ps wskutek wybuchów wulkan cz- 
nych: 

Stąd też pozostały ślady tej lawy. 
na dnie oceanu Atlantyckiego. 

Niezmernie przytem ciekawy fest 
fakt. że ślady te znaleziono dokładnie 
na tem samem mie'scu, które przed 23 
wiekam, wskazał Platon. A trudno choć 
na chwilę przypuścić, by na tak w'el- 
lej przestrzeni mógł zajść zbieg okoll- 
cznoście | 

Legenda Atlantydy była zawsze 
wdzięcznym tematem literackim. 

Naiwybitnejs pisarze europejscy 

nuli na jej temat powieści wszelkiego 


rodzaju. Ciągle powracano do ta'emni- 


-zej kra'nv, która istn'ała przed 4000 lat 
a w klórei żvcje plvnęło tak buih e jak 
‘eraz; w które! kwitła wysoka kultura, 
ak obecnie i gdzie znano tak'e zdoby- 


„ Ariystyczna kawiarnia Berlina | 


wykazały | 
‘ten temat. Jego dz elo p: tyt. „Tajemni- | 


Ostatni z Iteratów, który zabrał 
głos w tei sprawie, to wybitny pisarz 
rosyjski, tworzący obecnej na emigra- 
ci — Dymitr Mereżkowskij. 

Nie napisał on jednak pow eści ną 


‘ca Zachodu“ nie jest beietrystską,  , 
To poważny traktat naukowy. napi- 
jsanv po literacku. a usiłujący zelehić 
jprzyczvne zn'knięcia Atlantydy. Naj- 
bardziej interesuącem jest to, że Me- 
‘teżkowsk | porównuje dzieje Atlantydy 
(z dziejami Europy i przepowiada taki 
sam koniec naszemu kontynentowi. 
Czy jest to fantazia utalentowanego 
pisarza? Możliwe. Ale napisana jest w 
sposób, który musi wywołać powszech- 
ne zainteresowanie. ; 
Mereżkowski op'erając się na dzie- 
le Flatona tw erdzi, że w owym czaSje 
panował złoty wiek na ziemi. Ustrój 
państwa Atantów był monarchistycz- 
no - komunistyczny: 
| Ne jest to paradoksem! Atlantydą 
' rządził król. alę poza tem, ustrój pań- 
stwa stosunki i td. oparte były na obc- 
chej ideologii komunistycznej, 
„Gtównem i świętem prawem — p'- 
sał Platon i Mereżkowskiij — było pie 
| podnoszenie na nikogo bronh. Całe spo- 
łeczeństwo miało jedno serce i jedną 
‘duszę. Nikt nie posiadał czegokolwiek 
własnego, wszystko było wYpólne”. 
Mereżkowskj pisze o przyczynie, 
która spowodowała zaginięcie tego wiel 
k ego i potężnego państwa: 


jest osobliwością, rzadko spotykaną w Eurovie. 


tr) W każdem mieście europejskiem 
poza kawiarniami i restauraciann, ogól 
ne odw edzanemi, istnieje specjalny 
odzaj lokali artystycznych, w kórych 
zbierają się zazwyczai wszyscy, mają- 
zy coś wspólnego z teatrem czy kinem. 
Niema miasta szczególnie dużego 


centrum europejskiego, które nie posia- 


dałoby tego rodzaju kawiarni. 


Oczywiście lokal taki nie jest prze- 


znaczony wyłączne dla artystów — 
mogą w nim bywać również zwykli 


śmiertelnicy. Przeważnie też przycho- 


dzą, by poznać środowisko. ciekawe i 
oryginalne. 
zaobserwować idę | 
wprost zastraszającą == 
oka'ach artystycznych. 


— miekiedy 


WBerlinie na Joachimstalerstrasse, 
zna'duje się lokal, który stanowi chyba 
wyjatek w długim szeregu artystycz- 
nych kawiarni, rozsanych po wszyst- 
kich miastach europe skich. Wyjątek 
ten polega na tem, że niema takiego ar- 
tysty czy artystk teatralnej lub filmo- 
wej przebywających w Berlin e, któ- 
rzyby nie poczytywali sobie za obowią* 
zek bodaj raz dzienufe zajrzeć na Jo- 


achimstalerstrasse; pogawędzić przez 


kilka minut. napć się kawy czy herba- 
ty, gin lub whsky z wodą sodową, a 
stamtąd dopiero pójść do dzisiątków e- | 
leganckich lokali. rozsianych we wszy- linie, 


stkich dzielnicach Berlina. 


Odszkodowanie 


a przedewszystkiem aby 


aka panuje w 


Spotykają sę tam artyści Heyo, 


dla przyjemności. 

Tam odbywa się prawdziwa giełda 
aktorska. zawiera się kontrakty, zry- 
wa umowy, wynajdue się nowe talen- 
ty popierane przez starych weteranów 
sceny. Omawia się także nowe sztuki 
teatralne, krytukuje się wystawę, po- 
dział ról. 

Niema dyrekcj teatru, która n'e li- 
czyłaby się z opinia, wypowiadaną w 
kawiarni artystycznej. 

Może się do niej zastosować lub nie 
ale pilnie będzie się za nią śledzić i po- 
ważnie nad nią zastanawiać. 

W końcu sezonu do kawiarni tej 
przyjeżdża'ą wszyscy dyrektorzy te- 
atrów prowincjonalnych, aby rozejrzeć 
się w sytuacji i zawrzeć korzystny dla 
sebie kontrakt z tą czy inną sławą te- 
atralną (angażując ją na roczne czy go- 
ścinne występy): 

Mała kawiarenka w te dni zamienia 
słę w prawdziwą glełdę. Panuje tam ta- 
ki rozgardjasz. że kelnerzy ne są w 


stanie przecisnąć się między stol kami. | 


Gdy przyjezdny przybywa do Berli 
na, pakazuiją mu tę kawiarnię. jako jed- 
"a z osobłiwości wielkiego masta, któ- 

i stanowi ze względu na klijentelę 

1044 i ceny, 

Jest to najtańsza kawiarnia w Ber- 

usprawjedliwiająca pod każdym 
względem nazwę „artystycznej, 


za brodę aktora 


Semsucyjfmy proces we Francji. 


kuropy. 


! Na przestrzeni wielu lat zaczęły po- 


wstawać coraz to nowe wynalazki t 
odkrycia. Zbyt wielki rozwój techniki 
spowodował. że mustat w końcu nastą- 
pić podział społeczeństwa na dwie kla- 
sv: klasę nadzorców i klasę robotii- 
ków» j 

Ten podział rozwinął poczucie wła- 
|sności prywatnej. Wówczas klasa nad- 
zorców zagarnęła całe bogactwa kraj 
dla s ebie, 


| Pracę rąk ludzkich zaczęła stopnio-- 


wo wykonywać maszyna. 
Do bogatego kraiu Atlantów wtargnął 
głód. Miliony robotn'ków nie miały się 
k czego utrzymywać, 13.4 
Wreszcie z kraju zniknęła rel gla; 
zastąpiła ją czarna magja, która, scelile- 
biając możnym Atlantom, przyczyniła 
się do gorszej jeszcze sytuacj klasy naj 
niższej, Cudowny kraj powszechnej ró- 
wości stał się nagle krajem wyzysku. 
| Rok rocznie przybywały nowe wy- 
nalazki. 

Na widowni życia kulturalnego Atlan 
tów ukazały się pierwsze machiny do 
niszczenia ludz. Postanowiono je wy- 
korzystać w pełni, Rozpoczęto prowa- 
dzić politykę agresywnego imperjali- 
ZMU: 
| . Rozpoczęto wojny: Zmob lizowano 
mljonową armię i i opanowano pólno= 
cną Afrykę, Egipt i Europę, aż po dz- 
słejszą Toskanię we Włoszech. 
| zaborcze 
szę. 
| Zamierzali oni opanować całą Euro- 
pe, i Azję. Ale wówczas spotkała ich 
pierwsza klęska, którą — jak tw'erdzi 
Platon i Mereżkowskij—zadał m zwią- 
zek miast greckich, — późniejsze Ate- 


8 Plany 
Atlantów były jeszcze więk- 


y» 

Lecz Atlanci. pełni zaborczych my- 
p: przestali jnteresować się swym kra- 
em: - 
„Obchodz'ło ich tylko jedno — co się 
dzeje u sąsiadów. Wszystkie zdobycze 


techniki wykorzystywane były nie dla 


umocnienia własnego łiraju, lecz dla 
zdobywania krajów fnnych. 

l w ten sposób nie zauważyli oni 
katastrofy grożącej ich krajowi. I oto 
pewnego dnia wstrząsy podziemne Spo- 
wodowały zapadnęcie się wyspy. Nie 
zdołał się nikt uratować! 

Na podstawie tej oto historii Atlan- 
tydy, Mereżkowskij kreśli dzieje przy: 
szłej zagłady Europy. Czyżby straszli- 
we wynalazki z przed 4000 lat, były 

bardziej potworne, aniżeli współcze- 

isne? Czyż zwycięstwo maszyny ne 
ispowodowało bezrobocia na całym 
święcie, głodu i nędzy? 

Co nam niosą gazy woienne? 
| Lotncy wojenni obiecwą, ze w przy- 
szłęj wojnie będą mogli ciskać bomby 
z fosgenem z wysokości 3 tysięcy me- 


trówł Atlantyda zg nęła w ciągu jedne- 3 


go dnia. A ile czasu potrzeba, by Znisz- 
czyć całą Europę gazami? 

,, „Cudowna legenda o Atlantydzie bu- 
‘dzi zachwyt i za nteresowanie. A stra- 
 szliwa wizja zniszczenią Europy obawę 
i zgrozę. Aleksander Amiiteatrow» 


Puderniczka 


z roku 400:go vrzed Narodze- 
niem Chrystusa. 

W odkopanych przez ekspedycję a: 

merykańską grobach starogreckich w O~ 

olicy Koryntu odnaleziono terrakotową 

puderniczkę, w której przechował się pue 


Aktor filmowy de Nervy zaskarżył etc. Obecnie rząd pozbawił mnie tego der. Profesor Stear z Princetown Um- 


„Moja broda — twierdzi 
Nervy, była narzędziem moich zam 
ków; umożliwiała mi ona 
żebraków, starszych panów, 


[| 


stanu | źródła dochodów — przynajmniej chwi-;wersity dokonał rozbioru 
zkodowanie na sumę |lowo = przeto uważam za słuszne, aby tego pudru i dos 


muszę spędzić bezczynnie w oczekiwaniu 


de „na odrośnięcie brody“, 
5 | 


Podobno sprawa de Nervy ma szanse 


odegranie ról powodzenia i , Grecja“ będzie musiała ~~ 
dziadków i płacié. JAT 


chemicznego 
zed? do wniosku, iż stas 


zgolenie mu brody |mi dał odszkodowanie za czas, który jrożytni Grecy posiadali tajemnicę kos- 
podczas pobytu — przymusowego — W 
i więzieniu. 


metyki w tej samej mierze co nowocze- 
śni fabrykanci, Puder daniy korynckiej 
„zawierał związki ołowiu I wykazywał te 


jgame właściwość! co puder Coty'ego lub 


Houbigant'a. Wszystko to już było, 


— m A 


CĄ/ a 
LARA 


8 aw JC" 
Sensacyjna porażka I.F.C. 
Polonja bydgoska remisuje z Lesja 


W dniu wczorajszym rozpoczęły się kowscy okazję do uzyskania prowadze- | dalsze dwie bramki przez Kasinę I Pa-|przez Gorl tza. 


Meczem kierował b. 


w kraju spotkania piłkarskie o wejście 


_ do Ligi, przyczem już pierwsza niedz'e- 


la rozgrywek przyniosła sensacyjną nie 
spodziankę w postaci porażki faworyta 
drużyny IFC. 

Ślązacy uchodziji za najpoważniej- 
Szego kandydata do promocji, to też ich 
przegrana do Podgórza wywołała 
ogromne wrażenie w sferach piłkar- 
skich Według relacji naszego kores- 
pondenta przebieg meczu IFC—Podgó- 
rze był następujący: 

Na bojsku Pogoni katowickiej ze- 
brało się w niedzielę przeszło 3 tys'ące 
widzów, by przyjrzeć się pierwszej 
walce o wejście do Ligi mistrza okręgu 
śląskiego drużyny IFC. 

Katowiczan' e rozczarowali jednak 
na całej linji I okazali się zespołem moc 
no przereklamowanym. 

Cała drużyna grała bardzo słabo 
przez większą część meczu. W przeci- 
wieństwe do gazvodarzy doskonale wy 
padła gra Podgórza. Krakowianie gó- 
rowali nad przeciwnikiem w pierw- 
szym rzędzie lepszym opanowaniem 
technicznem piłki oraz startem. 

To, też za wyjątkiem pierwszych 
pięciu minut mielj przez cały czas gry 
znaczną przewagę. 
| Już w 7-ej m nucie mają goście kra- 
WENTTWYZRICZA OPAK T ERE 


Gwiazda misfrzem 


klasy A okręgu warszawskiego 


W Warszawie rozegrany .został w 
dniu wczorajszym ostatni mecz o mi- 
strzostwo klasy A, który rozstrzygnął 
o tytule mistrza WOZPN. 

Naipoważniejszy konkurent Gwila- 
zdy Skra, rozegrała spotkanie z AZS, 
który zakończył się wynikiem remiso- 
wym 3:3. Wobec tego tytuł mistrza o- 
kręgu warszawskiego zdobyła Gwia- 
zda, wyprzedzając Skrę o jeden punkt. 


Chmiel zwycieża 
w dziesięcioboju KOZLA 


W zawodach o mistrzostwo okręgu 
krakowskiego w dziesięcioboju, które 
odbyły się w sobotę i niedzicię w Kra- 
kowie, pierwsze miejsce, a zarazem ty- 
tuł mistrza zdobył Chmiel 5,561. Wynik 
ten jest b. słaby. 


Wspaniały sukces 
Makkabi łódzkiej w Królewskiej 
Hucie 


W zawodach o mistrzostwo klubów 
żydowskich, które odbyły się w dniu 
wczorajszym w Królewskiej Hucie w 
ogólnej klasyfikacji Makabi łódzka za- 
jęła w lekkoatletyce pierwsze miejsce 
przed Makabi krakowską i Makabi miej 
scową. Również w grach sportowych 
zespoły Makabi łódzkiej zdobyły nierw 
sze miejsce w koszykówce męskiej i 
żeńskiej, za co otrzymały puhar ofiaro- 
wany przez prezydenta miasta Ka- 
towic. 


Zawody sportowe 
klubów policyjnych 
W Piotrkowie odbyły się zawody 
klubów policyjnych. w których wzięło 
udział 9 klubów i 70 zawodników. 
ogólnej punktacji pierwsze miejsce za- 


ięło Radomsko, przed Łodzią i Toma- 
szowem. 


nia, lecz rzut karny został przestrzelo- 
ny przez Szczybowskiego. 
Dopiero w 32 minucje udaje się kra- 


cieszyńskiego drużyna IFC całkowicie 
opada ze sił i załamana psychicznie re- 
zygnuje z dalszej walki, 


kowianom zdobyć pierwszą bramkę ze 


j arap p. Posner z Bielska. 
ies 
A4 


W innych okręgach uzyskano w 


strzału Kasiny. 

Po zmianie stron gra IFC jeszcze 
gorzej an żeli do pauzy. Zwłaszcza gdy 
w 7 i 8-ej minucie Podgórze zdobywa 


Przewaga w dalszym ciągu należy |plerwszych walkach o wejście do Ligi 
do gości lecz nie silą się już na uzyska- | następujące wyniki: Bydgoszcz: Polon- 
nie lepszego wyniku. ja—Legja (Poznań) 1:1 (0:1), Lublin; 


Į W 35-ej minucie udaje się gospoda-| Unja—Hasmonea (Równe) 2:2. Wilno: 


rzom zdobyć przypadkową bramkę] 1 p. p. leg. — 4 Dyon Pancerny 6:2 (4:1) 


Niedziela ligowa bez sensacyj 


Zwycięstwa ŁKS-u i Warty. — Cracovia remisuje 


Niedziela wczorajsza była p'erwszą!należał do najbardziej ciekawych im- groźnej akcji, 


w Warszawie 


od szercgu tygodni, która nie przynło-|prez piłkarskich bieżącego sezonu. 


sła niespodzianek w Lidze, W dwuch 
wypadkach zwyciężyli faworyci a iedy 
nie w Warszaw e typowana na zwycię- 


Drużyna Ruchu spełniła całkowicie 
swoje zadanie i dowiodła, że znajduje 
się obecnie w znakomitej formie. 

Szczególnie atak drużyny śląskiej 


cę Cracovia zmuszona była podzielić |jest niezwykle groźny. Obaj skrzydłowi 


się punktami z Polonią. Tabela ligowa 
w związku ze szczupłą ilością zawo- 
dów nie uległa większym zm anom je- 
dynie ŁKS i Warta poprawili swoje po- 
zycje w tabeli, która przedstawia się 
obecnie następująco: 


Klub | Gier Pkt. Stos. br. 
1) Cracovia 14 21 41:16 
2) Pogoń 14 18 22:10 
3) Legia 13 15 25:13 
4) ŁKS. 14 15 26:17 
5) Warta 14 15 34:26 
6) Wisła 12 14 25:19 
7) Ruch 15 14 23:24 
8) Garbarnia 13 13 23:25 
9) Warszawianka 13 13 17:29 
10) 22 p.p. 14 11 22:34 
11) Polona 14 8 15:38 
12) Czarni 14 5 9:35 


Niedzielny mecz ligowy z Ruchem 


wykazali znakomitą wprost formę i swo 
imi biegami stwarzali ustawicznie gro- 
źne sytuacje pod bramką gospodarzy. 

Do przerwy gra jest wyrównaną. 
Warta przewyższa przeciwnika techni- 
ką, Ruch dominuje szybkością i lepszym 
startem do piłki. 

Mimo obustronnych bardzo niebez- 
piecznych ataków wynik bezbramkowy 
utrzymuje się do przerwy. 

Na początku drugiej połowy Ruch 
energicznie atakuje i już w 5-cj minucie 
Włodarz po ładnym biegu uzyskuje pro 
wadzenie. Bramka Włodarza była mo- 
żliwa do obrony, mimo, iż piłka wpadła 
fałszerzem do siatki. 

Warta dąży teraz za wszelką cenę 


do rewanżu i w 10 minut później Kryś-| 


kiewicz po szeregu ładnych atakach u- 
zyskuje wreszcie wyrównanie. 

Zwycięska bramka dla Ruchu pada 
w kilka minut później po pięknej kombi 
nacji całej linji ataku. 

W tym okresie gra Ruch wiele sła- 
biej. Zwłaszcza linia ataku po kontuzji 
Peterka załamała się kompletnie i nic 
jest w stanie przejrowadzić ani jednej 


Ł.K.S. — 22 p. p. 2:1 (1:0) 


Nasz siedlecki korespondent telefo- 
nuje: 

Występ ŁKS-u wywołał w tutej- 
jszych sferach sportowych duże zalnte- 
resowanie. Faworytem spotkania był 
22 p.p., zwłaszcza iż ŁKS wystąpił do 
gry z dwoma rczerwowymji bez kon- 
tuzjowanego Gałeckiego i Tadeuszewi- 
cza, których zastąpili Wentel i Szałap- 
sk 

Jednakże łodzianie spraw li mita nle- 
spodziankę i aczkolwiek zdobycie przez 
nich dwuch punktów przypisać należy 
szczęściu, tem n emniej ich gra pozo- 
stawiła po sobie dodatnie wrażenie. 

Gra rozpoczyna się pod znakiem 
energicznych ataków ŁKS-u, który już 
| w Pierwszej minucie ma okazję do zdo 
bycia bramk, jednak Król przestrzell- 
wuje. 

Inicjatywę ujmuje powoli 22 p.p. 
który nie wykorzystuje szeregu rzu- 
tów rożnych i wolnych, natomiast Ł. 
K.S-owi udaje się zdobyć bramkę w 
(20-e] minucie przez Herbstreicha. 
|- Mimo energ cznych wysijków 


lezan wynik 1:0 dia łodzian utrzymuje 


A 
stoędl=. 


się do przerwy. 

Po zmianie stron gra jest Początko- 
wo otwarta jednakże ataki łodzian są 
o wiele niebezpieczniejsze. Jeden z 
tych ataków kończy sę bramką Strze- 
loną przez Króla w 22 minucie. 

Od tej chwili gospodarze opanowu- 
lą całkowicie pole gry | przesiadują na 
polu karnym gości, którzy bronią się 
bardzo umiejętne. 

W 26-ej minucie zyskuje Sroczyński 


pierwszą i ostatnią bramkę dla swej 


drużyny, gdyż mimo przygniatającej 
wprost przewagi siedlczanie ne są w 
stanie wyrównać. 

Dopiero w ostatnich minutach prze- 
waga należy znów do ŁKS-u lecz wy- 
nik meczu nie ulega zmianie. 

W zespole łódzkim wyróżnć należy 
w plerwszy.i rzędzie Karasiska, który 
był nalepszym graczem na boisku. 

Pozatem popisali się: Król, Herbst- 
reich i Steinke.” 

U gospodarzy na wyróżniene za- 
służyli: Jakubowski, Sroczyński i Rusl- 
nek. ; 


Dopiero w ostatnich minutach Ruch 
zdobywa się na wysiłck, atakuje bez 
przerwy świątynię gospodarzy, jednak 
że napastnicy, a zwłaszcza Urban za- 
"wodzą zupełnie, nie trafiając kilkakrot- 
nie do pustej bramki. 

Meczem kierował b. dobrze p. War- 
SE RWOWACZ z Łodzi. Widzów 2 ty- 
siące. 


Gracouwia-Polonia 2:2 (1:1) 


Oczekiwane z wielkiem zaintereso- 
waniem przez sfery sportowe zarówno 
stolicy jak i całej Polski zawody pil- 
karskie pomiędzy Cracovią a Polonią 
odbyły się w dniu wczorajszym przy 
szczelnie zapełnionych trybunach na 
boisku Polonii. 

Mecz ten posiadał dla obydwu stron 
bardzo doniosłe znaczenie, to też obie 
drużyny dały ze siebie maksimum wy- 
siłku, aby wyjść z tego spotkania zwy- 
cięską ręką. 

Naogół liczono się ze zwycięstwem 
Cracovii, której tegoroczne występy w 
stolicy wykazywały zawsze doskona- 
łość formy. Jednak i tym razem los oka 
zał się wyższy ponad wszystkie obli- 
czenia. 

Gra już w pierwszych minutach 
przybiera ostre tempo, Widoczne stają 
się wysiłki obudwu drużyn, celem na- 
rzucenia morderczego tempa zawodom. 

Już w 5 minucie z przeboju Szcze- 
panaia Polonja zyskuje pierwszą bram 
kę. 

Cracovia w tym momencie załamu- 
je się psychicznie, co widać po nicumie 
jętnych pociągnięciach jej ataku. Jed- 
nak 5 minut przed przerwą udaje się. 
Malczykowi wyrównać. 

Po przerwie Crocovia wyraźnie 
przeważa. Atak jej przeprowadza kilka 
ładnych posunięć. 

W 17 minucie rzut karny dla Cra- 
covii zamienia pewnie na bramkę Ci- 
szewski. 

2:1 dla Cracovii. Podniecenie poczy- 
na się stopniowo udzielać i sędziemu, 
który wydaje orzeczenia krzywdzące 
drużynę Cracovji. Dalszy ciąg meczu 
upływa pod zmienną przewagą to je- 
dnej to drugiej drużyny. Na kilka minut 
przed końcem zawodów sędzia p. Obst 
dyktuje bardzo wątpliwy rzut karny 
dla Polonii. który zamienia na bramkę 
Szczepaniak. 

„Sędziował słabo p. Obst, który nie 
potrafił należycie wypełnić swycli obo- 
wiązków. 

Polonia wystąpiła do meczu z Pa- 
zurkiem i Ogrodzińskim w ataku. Cra- 
covia natomiast wystąpiła w swyin 
zwyklym składzie, 

Wyróżnili. się: 


z Polonii Kisieliński 


|W bramce. w Cracovji na wysokości za 
(dania stała obrona, a szczególnie Pająk 


wykazał 
tornig 


dawno u nicgo niewidzianą 
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22,VII A, epubli 1932 


Skandale na zawodach w Chicago 


Polscy zawodnicy szykanowani przez sędziów 


< 


„TEE 


Donosza z Chcago. że na wielkich 
międzynarodwv.zk zawodach wsk anc 
tycznych doszio ć» w.elkich awantur 
z winy organizatorów. Zaczęło się od 
Finnów, którzy chcieli się wycofać ze 
startu m mo, że znajdowali się już na 
boisku. ` Dopiero: po wielu konferenc- 
jach zgodzil: się wreszcie startować. 
Następnie sędzia amerykański koniecz- 
nie nalegał, abv Kusce'nsk' no moruęr- 
czym biegu na 5000 mtr. nie bacząc na 
podzwrotnikowy upał stawał równ'eż 
i do biegu na 10.000 mtr. K'erownictwo 
polskiej ekspedycji oczywiśce kalcgo- 
rycznie sprzeciwiło się temu. | 

Do wielkiego skandalu doszło w cza. 
sie startu Weissówny. Sędzowe wy- 
raźnie faworyzowali amerykankę Did- 


rikson. tak dalece. że nawet przekro- 
czony przez nią rzut został przez nich 
zaliczony. mimo protestów, jako prawi- 
dłowy. Nie na wie.? to sę przydały, 
gdyż We'ssówna za 5-ym rzutem bar- 
dzo dalekim uzvskała znaczną przewa- 
gẹ nad amcerykanką. Wówczas «sędzio- 
wie pozwolili sobie pa rzecz niebywa- 
łą. Mianowicie skrócl rzut We'ssów- 
ny i ówłosili falszywy wynik. Na wi- 


W biegu na 5000 mtr. Lehtinen na- 


rzucił mordercze tempo. W  drug'em. ; (ŁKS), 


trzeciem . czwartem okrążeniu 
czołowej dwójki wynosł 1.06. Tempo 
to okazało się .ednak zgubnem dla Fin- 
na: Bardzej wytrzymały Kusociński 
zniósł bez trudu mordercze tempo. pod 
czas gdy Lehtinen mniej więcej w po- 
łow e drogi osłabł i musiał się wycofać 

Bohaterką dnia była Walasiewi- 


downi zerwała się butza. Kilkanaśc e 
tysęcy polaków obecnych na trybu- 
nach chciało się wedrzeć na boisko. 
Kapitan Baran w imieniu polskiej eks-!100 i 200 m. oraż w skoku w dal.. 

pedycj interweniował i dopiero is | W kołach amerykańskiej Poloni! pa- 


czówna, która startowałą aż w 4 kon- 
kurencich, zdobywając bezapelacyjnie 
trzy pierwsze miejsca w biegach na 


czas sędzow:'e sprostówali „pomyłkę* | nwe bezgran czny entuzjazm. Dla pro- 
Ten właśnie rzut zadecydował o zwy-| bagandy polskość zawody w Chicago 
cięstwie Wejssówny. mają niebywałe znaczenie. 


Starosta zdobywa pierwszą nagrode 


w biegu Związku Strzeleckiego 


W dniu wczorajszym zorganizował 
łódzki Zwiazek Strzelecki bieg pod na-| 
zwą „Bieg 6-go Sierpnia“ na dystansie 
ok. 4 klm. Trasa biegu prowadziła z bo- 
iska WKS-u (2 okrażenia) przez ulice 
6 sierpnia, Leszno, Śródmicjską. Nowo- 


m. 51,3 sek. zolejna: 5; Deka (Geyer), 6) Moszczyń- 

O trzecie miejsce rozgorzała emocje | shi (Zw. Strz., Łódź Pow. 7) Soduła 
nnjaca walka między Kurpesą (Zwiazek (SKS), 6) Szubert (Zjedn.), 0) Kołosz= 
Strz, Łódź) a Młotkiewiczem (Gever). jezyk (Zjedn.), 10) Gabinowski (Geyer) 
Dopiero na ostatniej prostej po wyśściu| 11) Grudzień (Zjedn.) i 12) Beker (Zjedn. 
z wirużu udało się Kurpeste ostrym] Z młodych zawodników wyróżnili się 


czas | 1.43,02, 3) Antoniewski (ŁTK) 


i 


Towarową z powrotem na boisko WKS szpurtem zdystansować swego rywala.|Kurpesa i Moszczyński. Pięciu zawodmi | 


gdzie zawodnicy musieli przebiec jesz-| 
cze iedno okrążenie. 

W biegu wzięło udział 22 długody- 
stansowców ze Starosta, Polakiem, 
Młotkiewiczem i Deka na czele. * 

Przy wielkim upale. o godz. 10-ej 
na znak startera zawodnicy ruszyli, 

„Na czoło wystmął się szyckho Sta- 
rosta (*jedn.), który poprowadził bieg 
niemal wzdłuż całej trasy. 

Tuż za nm. krok za krokiem. nastę-; 
pował Polak (ŁKS), podczas gdy resz- 
ca rozwinęła sie w barwną wsiege. 

U wylotu ulicy Śródmiejskiej Polak 
zwiekszył tempo, minął Statostę i oh- 


„iat prowadzenie. Jednak przy -wejściu | 


na boisko zmylił trasę i musiał nadrobić 


"kilkadziesiąt metrów. Pozwoli» to Sta- 


roście bęz walki odnieść pewaie zwycię-, 
stwo w czasie 13 min. 24.4 sek. | 

Dzieki temu. trzeciemu z rzedu zwy 
cięstwu Starosta zdobył na własność b. 
gustowną statuetkę. Polak poruimo prze 
bieznięcia większej trasy przybył na 
mete w doskonałei formie w czasie 13 
[i E a ET r HAEA DAAE DZZPEAEO TONE CT A AE | 


- Towarzyskie męcze 


piłkarskie w kraiu 


Kraków. Wisła — Garbarnia 2:1 
(1:0). W meczu towarzyskim rozegra-| 
nym w dniu wczorajszym w Krakowie 
odniosła zwycięstwo Wisła. zdobywa | 
jąc bramki przez Balcera i Łukę. Dla 
Garbarni jedyną bramkę strzelił Pazu- | 
rek. - 

Lwów. Pogoń — Ukraina 4:2 (3:1). 
Mecz był bardzo ciekawy. gdyż ambi- 


tna Ukraina przeciwstawiła się Pogom | i 
niezwykle energicznie, Bramki dla zwy okręgu łódzk'ego zostały już zakończo= 


cięzcy zdobyli: Łagodny 3 i Matias 1. 


Wyścig kolarski 


o nagrodę wędrowną „Exoressu”' 


Na Śląsku rozegrany został w dnu 
wczorajszym 62 kilometrowy wyścig 
kolarski o nagrodę wędrowną redakcji 
Expressu Ilusttuwantgo. Wyścig wy 
wołał w sferach sportowych duże zu'n- 
teresowanie. Na starcie stanelo 51 za- 
wodników. Pierwsze mielsce zdodył 
Dłucik (Żorv) w czase 1.4015 p:zed 
Motyką (Kraków), Krencerem i kuwal- 
skim. 


Klatt mistrzem 
szosowym WIMY 


W dniu wczorajszym odbył się na nowych mistrzów Europy przedstawia | jednym. Wyn x: ie me Są ledaak praw- 
Wadlew —, 


szosie Pabjanice — Łask — 
Wola Kamecka, wyścig szosowy o mi- 


strzostwo Wimy na dystansie [00 klm.|ry): w: kogus:a: Hans Ziglarsky (Nem-|l' udziału licze! wybitm pięćiurze eu- 
Zwyciężył pewnie Klatt 3.26,16, zdoby cy); w: pórkowa. 
waiąc tytuł mistrza klubu. Po nim przy | (Niemcy); 


byli Wieczorek i Erstkling, 
Towarzyskie 


wax 1 RF) 
AMS m2 GELA M 


"|wy dla Gwiazdy i gdyby nie świetny 


Na dalszych miejscach znależli się! ków biegu nie ukończyło. 


Bidzew = Gmiazda 2:2 (0:2) 


Drugi występ gości warszawskich w Łodzi 


: Str, 7 


Wygcigi szosowe 
Rekordu 


W dniu wczorajszym SS Rekord zor 
ganizowało szereg następujących wy- 
ścigów szosowych: (na szosie Łask — 
Wadlew) Bieg 50 klm. 1) Hofszneider 
1.43.01, 2) Bartoszek (ŁKS) 


1.48,10, 
4) Szczechocki (Ziedn.). 

Bieg 30 klm.: 1) Rom (ŁKS) 1.245, 
2) Leśkiewicz (Bieg) 1.2,46, 3) Dmolek 
(Orlę Pabj.). 

Bieg 20 klm. 1) Kowałczyk (PTC) 
35.28, 2) Wajsbach (Hakoah), 3) Wacker 
(RTC). 

Bieg turystów — 15 klm. 1) Świątek 
(Rek.) 28,33, 2) Pladek (ŁKS) 3) Kitel 
(Rekord). Bieg dla pań na 15 klm zwy- 
ciężyła jedyna zawodniczka Wójcików 
na (Zjedn.) 31,47. 


Snorf polski zagranicą. 


Nowózałożony w Morawsk'ej Ostra- 
wie polski klub piłkarski „Legia”* ro- 
zegrał ostatnio mecz z dwuletnim mi- 
strzem Ostrawy S.K. Ostrawa ulega- 
jąc nicznacznie 4:6 (1:5). 

„Polsk robotniczy klub sportowy 
„Siła“ z Trzyńca pokonał w zawodach 
kwalifikacyjnych o wejście do pierw= 
szej klasy Zupy Cieszyńskiej. 

W Montigny-en-Gohelle odbył się 
polski dzień sportowy. Z tej okazji ro- 
zcgrano szereg meczów piłkarsk ch po 
między najlepszemi polskiemi druży= 
nami we Francji. Największą sensacją 
zawodów były porażki mistrza Polskie 
go Związku Piłk Nożnej we Francji K. 
S. Kuriera, który przegrał pierwszego 
dnia z gospodarzami 4:1 (2:1), a na- 
stępnego dnia z Naprzodem z Rouvroy 
5:2. Pierwsze miejsce w turnieju za- 


W dniu wczorajszym warszawska! dań. do czego Widzew dostosował się. ięła Warta z Noyelles, która pokonała 


Gwiazda zaprezentowała się daleko le- Po kilku wzajemnych atakach pierw 


|piej niż w meczu przeciwko Makabi,iszą bramłę dla Gwiazdy zdobywa ła- 
Widzew | 


lecz tylko do przerwy. dnym strzałem Feinbaum l. 
Po przerwie bowiem goście „spu-|podciąga dwukrotnie pod bramkę gości 
chli niemiłosiernie i nie byli w stane; Augustyniak strzela ostro, lecz Wałach 
przeciwstawić Widzewowi  skuteczne- | broni pewnie. 
go oporu. Druga bramka dla warszawian pada 
Sprzymierzeńcem Gwiazdy była|z rzutu karnego podyktowanego za faul 
słóńce, które świecąc w oczy graczom i Egzekutorem jest Feinman, który strze- 
drużyny robotniczej wprowadzało wila niezbyt mocno lecz b. ładnie w pra- 
ich szeregi chaos i dezorjentację. wy róg, zmuszając bramkarza Widze- 
Po przerwie natomiast wszystko się! wa do kapitulacji. 
zmieniło jak za dotknięciem różdżki cza Wysiłki Widzewa spełzają w dal- 
rodziejskiej. Widzew opanował całkowi|szym ciagu na niczem dzięki ofiarnej 
cie pole gry, a w ostatnim kwadransie |grze tyłów Gwiazdy. a zwłaszcza środ 
nie schodził formalnie z pola karnegolka pomocy Lernera II. 
k Po przerwie Gwiazda przez jakiś 
Wynik należy uważać za szczęśli-|czas utrzymuje grę otwartą, szybko je- 
dnak „puchnie“ i panem sytuacji staje 
bramkarz Wałach, który bx!_ najlep-|się Widzew. atakujący b. niebczpiecz- 
szym graczem na boisku Gwiazda wy-|nie. W rezultacie łodzianie wyrównują 
wiozłabv sporą paczkę goali. przez Augustayniaka i Rotego i stałą 
Naogół wczorajsza gra leadera war- przewagą w polu i w spotkaniach indy- 
szawskiej klasy A, potwierdziła w zu-|widualnych zaznaczają swą wyższość 
pełności naszą opinię, że poziom stołecz [nad gośćmi. 
nej klasy A jest znacznie niższy od po- Sędzia p. Kopias nie dał się zbić z 
ziomu łódzkiej. z 'ropu szowińistycznie nastrojonej pu- 
Od początku meczu. goście narzuca: | oliczności. 
ją szybkie tempo i system górnych po- 


Dsfateczna fabela klasy A 


Rozgrywki o mistrzostwo klasy A| Klub Gier Pkt. Stos. br. 
Kos aa 
ne. Pozostał coprawda jeszcze mecz idzew 57:23 
Orkan z Hakoahem, lecz nie posiada on 3) ża i8 p SA 
absolutnie żadnego znaczenia dla taheli 5) SKS. 18 18 20:31 
Mistrzostwo Łodzi zdobyła drużyna ‘ VIRA 8 17 dg 
ŁTSG. za którą kroczą Widzew, ŁKS 15 26: 
Ib, Turyści, SKS itd. 9 Boo n A 54 
Ostateczna tabela rozgrywek aig KO PTC. TAB TAE. 
wia się następ jw: 


Mistrzowie Europy w koksie 


W roku olimpijsk'm, zgodnie z u-| (Włochy) w. ziężka: Luigi Rovati (Wło 
chwałą międzynarodowego związku | chy). ` 
bokserskiego, m's:rzostwa Furopy nief  Najleniej zatem z tych zawsdów 
są rozgrywanę. M strzamj Europy zo |vyszli Niemcy xtórzy zdobył trzy tv- 
stalą ci zawodnicy, którzy na olunpia- |tuły mistrzowsk: Wiocny mają dwa 
dzie zajmują 1xiepsz2 miejsca. Asta tytuły, a Francja, Szwecia i Wegry po 


się więc następującJ: zwym wykłaualkien sił w Farope 
Waga musza: Stefan Enekes (Węg=|w turnieju oliur skin bowiem ne wzię 


Josef $chicinkcier | ropejscy, m.n. zaorak!» polaków, kló- 
w. ekka: Thure Ablqust rzy w swoica krarrain zanetewa!i 
(Szwecja); w. półśrędria: Frisch Campe zwycięstwa nad N'emcam t pad Węg- 
(Niemcy); w. Średnia: Roger Mickelot , ramie 
(Francja); w półcężka: G pe Kossi 


| 


Naprzód 3:2 (3:0). 

Najlepszy polski klub sportowy w 
Brazylii „Junak“ rozegrał mecz piłki 
koszykowej z doskonałym klubem bra- 
zyliiskim „Atlet co-Paranaense". Zwy- 
ciężył „Junak“ w stosunku 18:13. Skład 
zwycięskiej drużyny: Dobrzański, Pie- 
karz, Mizerkowski, Wiśnik i Maichrc- 
wicz. $ 

. Dowodem szerszego za'nteresowa- 
ma się sportem polskim we Fransjijest 
fakt, 12 na popularniejszy wśród fran- 
cuskich dzienników północnej Francji 
== Le Revil du Nord posiadając bardzo 
dobry serwis  sporłowy zam eszcza 
dłuższe notatki i sprawozdania o spot- 
kaniach pomiędzy drużynami polskie- 
mi i francuskiemi ọraz informacie stale 
swych czytelnków o polskich uroczy- 
stościach sportowych. 


Ł. K. S. mistrzem 
w „szczypiorniaka%, 


Trzęcia rozgrywka o tytuł mistrza 
okręgu w szczypiorniaku zapowiadała 
się wyjątkowo ciekawie, 

Dwaj finaliści bowiem, mistrzowie 
grup Ł.KS. i Triumf w poprzednich 
Ay 40H odnieśli po jednem zwycię- 
stwie. 

W pierwszem Triumf pokonał osła- 
biony Ł.K.S. rekordowo 8:1, zaś w dri- 
giem Ł.K.S. zrehabilitował się i zwycię= 
żył 5:3. 

O tytule mistrza zadecydował więc 
trzeci, wczorajszy mecz. Oczywista że 
wobec tak wysokiej stawki obie druży= 
ny zmobilizowały swe najlepsze siły. 
W ŁKS-ie widzieliśniy piłkarzy: Fry- 
markiewicza. Weinica, Pegzę, Ałaszew= 
skiego: bokserów: Pisarskiego, Klimcza= 
ka; koszykarzy: Krauzego, Pegzę II, 
Gapińskiego i in. 

Tak skompletowany zespół przedsta- 
wiał się fizycznie doskonale I pod tym 
względem miał przewagę nad Triumfem, 
jedynie szwankowało ogromnie celne 
rzucanie do bramki, W polu Ł.K.S. stale 
przeważa! I wyrabiał sobie doskonałe sy* 
tuacje, lecz na tem przeważnie się koń- 
czyło. To też skuteczniejszy | bardziej 
zgrany Triumf w pierwszej połowie, 
kiedy nie był jeszcze wyczerpany, pro- 
wadził różnicą jednej bramki. 

Mecz wygrywa zasłużenie Ł£.K.S. 3:2 
i zdobywa pierwszy tytuł mistrza okręgu 
łódzkiego w szczyv.orniaku. 

W ŁKS-ie wyróżniii się: Ałaszewski, 
Pegza II Krauze i Welnic, zaś w Trium» 
fie: Hoch, Schónielder ji Finke, 

Sędziował p. Zemełko. 


NIE PREZERWATYWY:— 
lecz wyrażnie PREZERWATYWY „OLLA“ 

winien Pan żądać, wszystko inne zaś rzekomo 
równie dobre, jak naijenerficzniei odrzucać, 

Prawdziwe, jedynie z nazwą „OLLA* 


I tą marką na každej 


kopercie 


mar 


Zatwierdzone przez Ministerstwo W. R.'1 O. P. 
„Kursy Forłepiamowe” 
Heleny Aronson-Winnikowowej| puonzęjh seksualne) 


absolwentki konserwatorjum paryskiego (Lazar Levy) 
pog kierunkiem artystycznym prof. Józela Turczyńskiego 
Klasy: fortepian, soliegio, zasady i inne przedmioty. 
Solfegio podług najnowszej metody prof. R. Thiberge'a 
(konserwatorjum paryskie). Specjalne komplety dla dzieci 
od lat 5. Zapisy na kursy: Przygołowawczy, niższy, 
średni, i wyższy przyjmuje się od dnia I września. 
Bliższych informacji udziela kancelarja kursów przy 
ulicy Sienkiewicza 53 w godz. od 10—12 i 4—6 począw- 
40—3 szy od dnia 25 sierpnia. 


BlekiessEsoaczaekieEś 
O©bwieszczenię. 


Syndycy tymczasowi upadłości Spół- 
ki Akcyjnej Wyrobów Bawełlnianych 
S. Rosenblatta w Łodzi podają do wia- 
domości wierzycieli pomienionej spółki, O 
że w dniu 24 września 1932 roku o U 


godz. 12-ej, odbędzie się w gmachu 
Sądu Okręgowego w Łodzi (pl. Dą- 
browskiego 5) zebranie wierzycieli, 


celem "vysłuchania sprawozdania syn- 
. dyków tymczasowych upadłości, oraz 
wypowiedzenia się co do dalszych lo- e 
sów tejże. a 
Syndycy tymczasowi masy upadłości 
Spółki Akcyjnej Wyrob. Baw 
S. Rosenblatta w Łodzi 
Alfred B'tyk Seweryn Szarogroder 
Adwokat Adwokat 


OOO OCCCLOCLOWGECO 
e z alkową 


Dr. MED. 


BERMAN 


| choroby skórne I weneryczne 
|ceglelniana 15 tei. 149-07 
Przyjmuje od godz. 8—11 I od 4—8, 


w niedziele 1 święta od godz. 9—1. 
Dla niezamożnych ceny lecznic. 


= 


Doktór 


JEGLIWGER 


POWRÓCIŁ 
Specjalista chorób weneryczn., 
skórnych i moczopłciowych (Po- 


ZEJA 2. TEL. 1932-28, 
Przyjmuje od 8—11 i 5—8, 
w niedziele i święta od 10—1, 


sanatorium 


dla dorosłych I dzieci w sosnowym 
„lesie CHEŁMY POD ŁODZIĄ, Wiado- 
| mość na miejscu lub Il-go Listopada 

nur. 9, Kierownik: Dr. Rak Labry 5 


| „Czystość” 


Piotrkowska 44, telefon 167-45 
przyjmuje cyklinowanie. drutowanie. 
froterowanie oraz sprzatanie biur, po- 
koi. Cryszczonip stydi szyb, 


Pielęgniarka 


rufynowana przvimuje dyżury i robi 
zastrzyki umiejętnie, Ceny przystępne 
Telefon 230-79. 


— |. — 


— -- 


Drobne ogłoszenia w "Republice" 
są najlepszym i najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron. 
Kto chce: 1) znależć lokatora lub sub 


—VIII IP ehublièè 


duży, nieumcblowany do wynajęcia ad 


DARO 2) znaleźć niueszkanie lub 
dnia 1 września Igaz r. Gdańska 
m. 3. 


poiedyńczy pokój. 3) sprzedać nieru- 
włoskiej, nmerykań-| chomość lub rzecz. 4) kupić cośkol- 
— | skiej wyuczam | WSK okazyjnie, 5) dostać porade. 6) 
—————————łętntownie i tanio, | wyszukać pracownika — niechaj po: 
Baczmość Łodziamki Wia żomość: Cukier da drobne owłoszenie do „Republiki“ 
, „| nia Jarmic iego RECZ COW ÓW AZT GR LHA 

rad Ua able, "czynię bez romarska 14, mię: CEROWACZKA wykwalifikowana u- 
„ Grynblat,gzy godz. 4—6 pp. szkodzonej garderoby męskiej i dain- 
15—2 30—1 'skiej, pracuje obecme u siebie w pry- 


-| DIENADIET]| 


P 


e "m ea e 


przerwy przez całe lato. 
Żeromskięgo 9, tel. wią 


Alfar REJ KCEH WALE mieszkanłu od 8—18, Łódź, 
Orla 5, m. 35 (dawniej w Tkalni 
w. - Rna Piotrkowska 92). 22 
| w ; ODPOWIEDŻ., 
| Nieprawda iakobym, dako cerowacz 
- ———— ———— 9 | ka DOWOLJACA, się ij AAA Tkal- 
ZŁOTO. BIŻUTERIE. kity lombardo- 5 nig, Piotrkowska 92, nie miała z nią 
A piw © EE © m! anody oacowaia 
facad Jubilerski I. Fijalko, Piotrkow- bw powyższej firmie. Wskutek nicso- 
a ALE ac | iidności właściciela firmy z ubczpie- 
Cao czeniem w Kasie Chorych, przestałam 
on pracować i obocnie przyjmuję w pry= 
KTO POSZUKUJE domu. placu, gemau watnom mieszkaniu. Urbaniak, 
parcelle, AJ KO pzez Łódź. Orla 5. m. 35. 
zgłasza się do Biura olruch o TATORT I NOZE BPSC YSZ HET ZEETOREŻNĄ: 
Al. Kościuszki Nr. 27, tel. 141-01, E Y |KTO PRAGNIE SZYBKO, w ciągu 1 
132-01. „== W |roku przygotować się do pracy zawo 
s A |dowej w handlu, w  przedsiębior= 
EN stwach przemysłowych, spółdzielniach 
EE i t. p. instytucjach. niech natychmiast 
b|zapisze się do nowocześnie zorgani- 
Lokale zowanej Jednorocznej Kocdukacyjnej 
Ga W | Szkoły Przysposobienia. Kupieckiezo, 
c> @|u. Gdańska Nr. 45- Informacyj udzie- 
c= R | == A i +: paki: RER AA ci: 
ETYKIETY EET TARCZA NAi TATA Szkoły codziennie w godz. -cj do 
> 2-ej po pol. 
KTO POSZUKUJE mieszkania, | ER i E aE a 
lokalu fabrycznego, biurowego. © | ZYGMUNT Piotrowski. Suwalska Nr. 
pokoju z klatki schodowej. zgła | P |23, TY książkę wojskową, wyda- 
sza się do jedynego pod wzgi. FAJ e) ną w P. U. Łódź, oraz wyciąg z 
organizacyjnym w Łodzi biura JĄ m P | siąg EEN 
„Polruch*. Al. Kościuszki 27, te- JĄ Nias REL: 
leton: 141-01. 132-01. POSZUKUJE się wykwalifikowanej! 
loda) prasowaczki do nowej bielizny. Rot- 
POKÓJ frontowy o 2-ch oknach na p 0 kopi: SAO LJ 44, lewa oficyna. 
1-szem piętrze, slicznie pmeno wany ug 
3 K i E SAER N EEL 
a 3 ód-llsej PARES z) NJ NAUCZYCIELKA poszukuję od zaraz, 
a pokoju umeblowanewo w okolicy Na-i 
LEKARZ poszukuje 5—6-pokojowego rutowicza. Zgłoszenia do adm. „Re: 
Dieszania X Lien m GRY publiki” sub „E. B.*, 
spokojnym domu. erty do min, DZI 
pod „Lekarz _ 2E 
EREA IAEE AEA ETER E S ENE EO SAET E EDS PRUT TERS 
Redakcja I Adm. Piotrkowska 49, (indz. przyjeć Redakcji h -7 po oł ici Adm. 122.14. Tel 
N a a 


Prenumerata „Il. Republiki“ 


od 1 lutego 1931 roku wynosi w Łodzi 4.00 
za odnoszenie do domu 40 gr.. z przesyłka nocz 
towa w kraliu zł. 5.50, zagranica zl. 10. „Express' 
i „Republiki* wraz z odnoszeniem 7.00 złotych 


uaa NA SIR lej zł 
NEKROLOGI: 


zagraniczne o 100 oroc drożej 


Iv groszy naimnieisze zł 


—— 1 


Red. 


ZWYCZĄJNE: 12 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10-<zpalt) 

LU OSZEN d: W TEKŚCIE: 50 gr za wiersz milimetrowy. (na stronie 4-szpalt ) 
2.— za wiersz milimetrowy. (na stronie 4-szpalt) 
40 gr za wiersz milimetowy 
| zaślub. po tekście 10 zł. Za miejsce zastrzezone specialna dopiatz Zamiejscowe o 5U proc 
Za terminowy druk ocłoszeń Ay” nie odpowiada 
Ogloszenia specialne o 50 proc. drożej Drobne 15 gr — Nannicjsze zł 
1.20. Oz łoszenia ad wokatów ryczałtem 25 zl 


1932 SS= M 231 


Rozkład jazdy na kolejach 


ebovwiazujaąacuy od dnia 22 maja 1932 


C£odzina ©) 


ODCHODZA Z ŁODZI FABRYCZNEJ DO KOLUSZEK: 
ZE z połączeniem na Warszawę I Tomaszów, 
SĘ (w niedzielę I święta od 22.V—11 IX), 


"m 


10: 45 z połączeniem na Warszawę 


polączenie do Pragi, 


| R 2 i Tomasżów, 
14.00 5 
14.50 z ominięciem Koluszek do Skarżyska, 


0 z połączeniem n/Warszawę i Tomaszów, | 


16.55 ze AŚ Katowice, 
18.00 Warszawę, Kraków, 


19.20 bezpośrednio do Warszawy, 

19.45 z połączeniem na Rozwadów, Lwów, s 
20.30 (tylko w dnie robocze) 

21.15 z połączeniem na Warszawę 

22.30 bezpośrednie wagony do Krynicy i połączenie n/Tomasz. 


PRZYCHODZĄ NA ŁÓDŹ-FABRYCZNĄ Z KOLUSZEK. 


0.48 połączenie z Tomaszowa, Warszawy, 

5.08 z Katowic, 

6.10 (w dnie robocze) 

7.00 pod Cenę z Krakowa (z Krynicy bezpośrednie wagony), 

7.30 dnie robocze), 

7.50 

8.12 w miarę potrzeby połączenie z Krakowem, 

9.46 połączenie z Warszawy, z Toniaszowa, z Częstochowy, 
e Paa x = z Katowic, 


16.00 z Warszawy bezpośrednio, 
17.15 połączenie z NAWY 


20.10 z Tomaszowa, z Krakowa, 

21.25 (w dnie robocze) ` 

22.00 

22.35 bezpośrednia ze Skarżyska z ominięciem Koluszek. 

23.18 połączenie z Tomaszowa, z Katowic i Krakowa. P 


8.05 Odchodzą do Andrzejowa, 
8.59 Przychodzą z Andrzejowa. 


ODCHODZĄ Z ŁODZI-KALISKIEJ. i 

Do Warszawy 4.32, 7.28, 12.38, 17.54, y 
„ Głowna 10.15, 4 
„ Zielkowic 15.35.20.05, 
» Krotoszyna 2.10, (połączenie do Poznania), 4 
„ łasku (tylko w niedzielę i święta od 22. V— 111X) 8.30. 13. 40, p” 
„ Ostrowa 9.35 (z palączeniem do Berlina) 15.30, 19.85, 
„ Poznania 12.07, 15.20. 22.00 (poł. do Berlina). 1.25 (n/Kutno), 9.00, 13.00, 21.20, 
„ Częstochowy (przez Zd. Wolę, Herby) 18.00, 

„ Koluszek 0.53 (poł. N/Tarnobrzeg, Rozwadów), 8.05 (poł. Do Tomaszowa) 

20.06 (bezp. wagony do Lwowa n/Skarżysko), 
„ Gdańska i Gdyni 1.25. 9.00. 13.00, 15.20, 21.20 (bezp. do Gdyni), 
„ Ciechocinek 13.00 (bezpośredni) 
„ Płocka 21.20, 
„ Kutna 1.25, 9.00, 13.00, 15.20, 21.20, 


PRZYCHODZĄ N/ŁÓDŹŻ-KAL. 


z Kutna 5.00, 7.55. 12.35. 19.58. 22.50, 
„ Gdyni i Gdańska 5.00, 7.55. bezpośredni. 19.58. 4 
„ Bvdgoszczy 5.00. 7.55. 12.35. 19.58, 22.50, ’ 
„ Warszawy 9.25. 11.53, 21.48, 1.57, 

„ Łowicza 7.25. 19.05, 
„ Głowna 7.25. 11.53. 14.59, 19.05, 21.48, 1:57; J 

„ Poznania 4.20 7.18, 12.24, 19.40. 0.45, | 

„ Berlina 7.18. 19.40, j 

„ Krakowa i Katowic 4.13. 1840, i | 

„ Lwowa przez Skarżysko beznośredni 8.52, [i 

„ Częstochowy przez Zduńską Wolę 19.12. | 


TE NEE, o 273 śe 


salon Mód 


Heleny Cynamonowej l 
Łódź, Piotrkowska 189 | 
Tel. 144.55. Tel. 144-55. | 


MODELE PARYSKIE. | 


e ea E Ceny bardzo przystępne. FMM | 


2 — 


127-24. 136-43, 1345-11. 


--— — 


Wyd RecubUka” 68-148 


13900, Flocznia: 180-811 Konto P. K. O 


Sluszne reklamacie beda uwzgiednianc, o lie | 
wriesione beda naipóźniej w ciagu tygcdinia 
od ukazania sie pierwszego ogłoszenia, lub 
niezwłocznie po ukazaniu się drugieyo z izędu 
ogłoszenia tej samej treści «o Dierwsze 
Omvłki. które zasadniczo uie zmieriaja trez 
150 noszuk pracy | ogłoszenia nie uboważniaja do żadunia zwroty 
zapłarv lub Bowtórzenia _ ogłoszenia 


(na str 4-szp) Zaręcz 


Za wydawcę: Wydawnictwo „Republika“, Sp. z ogr. odp. i redaktor odpow Wacław Smólski. W druk. „Republi ki“, SD. z ogr odp. w Łodzi Piotrkowska 49 | 64 


